
¿ ¿ ¿ .  ü - y r , i .  f i e g i o a a l f t y  ^

o PPR -  znaczy walka
W

I

Z
H

S
T
0
R

Centralna akademia w s to lic y  
z udziałem przywódców partii i rządu

inauguruje obchody

20 rocznicy powstania
Obecni są s ie fo w ie  i 

cz łonkow ie  przedstaw i
c ie ls tw  dyp lom atycznych 
k ra jó w  soc ja lis tycznych .

POLSKIEJ PARTII ROBOTNICZEJ
W A R S Z A W A  PAP. U R O C Z Y S T A  A K A D E 

M IA , K T Ó R A  S T A R A N IE M  K O M IT E T U  C E N 
T R A L N E G O  I  K O M IT E T U  W A R S Z A W S K IE G O  
T Z P R  O D B Y Ł A  S IĘ  20 B M . W' S A L I K O N 
G RESOW EJ P K iN  Z A IN A U G U R O W A Ł A  O- 
G Ó L N O P O L S K IE  O B C H O D Y  20 R O C Z N IC Y  
P O W S T A N IA  P O L S K IE J  P A R T II  R O B O T N I
CZEJ.

Delegacja
SED
z Rostocku
w Szczecinie

OD dw óch dn i b a w i w  
Szczecinie de legacja K o m i
te tu  Okręgowego SED z Ros 
to cku , z  I  sekre tarzem  H. 
TISC H EM  na czele. D ele
gacja spo tka ła  się z se
k re ta ria te m  naszego KW  
PZPR i  om ó w iła  p la ny  
w spó łp racy , zw iedziła
SZWS, Stocznię* gdzie w zię 
la ud z ia ł w  w od ow a niu  m /s 
„H a n k a  S a w icka ” .

Dziś, po zw iedzen iu po r
tu ; goście w y jeżd ża ją  ze 
Szczecina*

Dla bezpieczeństwa

Wszystkie
szkoły
nieczynne

J A K  w y n ik a  ze s ta tys ty 
k i p rzych od n i re jon ow ycn 
i  obw odow ych, do te j, po
r y  w  Szczecinie g ryp a  za
a tako w a ła  17 tys . do ros
ły c h  i  dz ie c i w  w ieku  
przedszko lnym  oraz 30 tys. 
uczn iów  szkól podstaw o
w ych i  średnich.

ZŁO ŚLIW Y w iru s  n a jła t
w ie j a taku je  dz iec i i m ło 
dzież, to też najw ażn ie jsze 
je s t odcięcie łańcucha g ry 
p y  w  ty c h  środow iskach. 
W ydzia ł Z d ro w ia  i  O p ieki 
Społecznej Prez. W RN w 
ipo ro zum ien iu  z K u ra to 
r iu m  O kręgu Szczecińskie
go na w n iosek W ojew ódz
k iego In spe k to ra  S a n ita r
nego zarządza w ięc p rze r
wę w  nauce w  okresie od 
22 do  27 styczn ia  b r . Za
rządzen ie obow iązuje na 
te re n ie  m iasta i  w ojewódz 
tw a  szczecińskiego w' szko
łach podstaw ow ych, liceach 
ogólnokszta łcących, szko
łach  zaw odow ych 1 w  lice
ach pedagogicznych. Rów-

W  P R E Z Y D IU M  A -  
K  A  D EM  I I  z a ję li m ie j
sca cz łonkow ie  n a jw y ż 
szych w ła d z  PZPR, ZS7j. 
i  SD : W ła d y s ła w  G o
m u łka , Józef C y ra n k ie 
w icz, S tefan Ję d rych o w  
sk i, Zenon K lis z k o , I g 
nacy Loga -  S o w iń sk i, 
E dw ard  Ochab, A dam  
R apack i, M arian . S py
cha lsk i, R om an Z a m 
b ro w s k i, A le ksa n d e r Za
w a d zk i, S te fan  Ig n a r, 
S ta n is ła w  K u lc z y ń s k i, 
B o le s ła w  P odedw orny, 
C zesław  W ycech, W ito ld  
Ja ro s iń sk i, W ła d y s ła w  
M a tw in , R yszard  S trze 
leck i.

W śród cz lańków  B iu ra  Po 
lityczne go  KC PZP R  w Pre 
zyd iu n i zasiedli p rze w o d n i
czący de legac ji ko m ite tó w  
cen tra ln ych  b ra tn ich  p a r 
t i i :  k p z r  — sekre tarz  KC, 
P io tr  D cm iczew  KPCz - -  
cz lonek B iu ra  PoU ly tznego 
K C , 7-denek F ie r lia g e r  i  
SED — zastępca cz łonka 
B iu ra  P o litycznego i sokre 
ta rz  K C , G erhard  Grueńe- 
berg.

Sala w ype łn ion a  Jest do 
ostatn ie«» m ie jsca. W śród 
prze ds ta w ic ie li spo łeczeń
s tw a s to licy  zn a jd u ją  aię 
czo łow i dz:ałaexe p a r ty jn i 
i pa ńs tw o w i, gene ra łow ie  
I w yżs i o f ic e ro w i*  W P, by 
l i  do w ód cy  oddz ia łów  p a r
tyza n ck ich .

O R K IE S T R A  G R A  
H Y M N  N A R O D O W Y , 
po  czym  uroczystość 
zagaja A le ksande r Z a 
w a d z k i

N astępn ie  w śród d łu 
g o trw a ły c h  o w a c ji na 
m ów n icę  w s tę p u je  W ł. 
G o m u łka  i  w ygłasza ob 
sze rny re fe ra t, k tó rego  
poszczególne fra g m e n ty  
p rzy jm o w a n e  są go rą 
c y m i o k la ska m i. (S kró t 
zam ieszczam y na s tr. 3).

P ozd row ien ia  w  im ie 
n iu  K P Z R , K P C z i  SED 
p rz e ka zu ją  p rze d s ta w i- 
c ie le -p rzew odn iczący dc 
le g a c ji b ra tn ic h  p a r t i i.

C E N A  50 GR KURIffi
\ M c m > w A k i '

N iedz ie l» , gU  L  62 r .

R O K  X V m  N r  i i  (5437)

Konferencja prasowa Souvanna Phoumy

SĄ TU  w y b itn i działacze 
p a r ty jn i i  w ete ran i ruch u  
robotn iczego, w spó iorganiza 
to rz y  PPR, do w ód cy  G L  i 
A L , zasłużen i uczestn icy 
w a lk i zb ro jn e j z  oku p a n 
te m : Z yg m u n t B e rlin g , M i
cha! R o la -Ż ym ie rsk i, F ra n 
ciszek Jó żw ia k ; za sto łem  
pre zyd ia ln ym  w id z im y  też, 
M arię K ras icką . Eufem ię 
N ow otkow ą, G ertrudę Paw 
iak -F ind e row ą , i  sekre tarza 
K o m ite tu  W arszawskiego 
PZPR W alpntego T itko w a  
i p ie rw szych sekre tarzy szc 
regu k o m ite tó w  w ojewódz 
k ich  p a r t i i oraz przedsta
w ic ie li w ład z  naczelnych 
org an iza c ji m łodzieżow ych.

Jeden
dzień

z g ry p ą
W  C IĄ G U  k i lk u  

d n i p a n u ją ce j w  n a 
szym m ieście  g ryp y  
Szczecin „z ja d ł"  po 
nad trz y  m ilio n y  p i
gu łe k  a s p iry n y  i  in 
nych  pochodnych spe 
c y fik ó w .

R e lac ję  naszych 
w y s ła n n ik ó w  o w a l
ce z g ryp ą  zna jdz ie  
c ie  na s tro n ie  8.

Oświadczenie 
MSZ KRD

B E R L IN  PAP. W  zw iąz
k u  z do n ie s ien ia m i p rasy 
zachodnie j o m a jących na
stąpić  p rzy jazd ach  bońsk ie  
go kanc lerza  A denauera, 
prezydenta Luebkego i  
chodn ion iem ieck iego 
n is tra  Schwarza do B e rli
na zachodniego, przedstaw i
c ie l m in is te rs tw a  spraw  za
g ra n icznych  NR D  złożył 
ośw iadczenie, jc tó re  g łos i

N ie  je s t ta je m n ieą , 
bońscy i zach od ń io be rlifi-  
sey dzia łacze po lity czn i 
w iaśn ie  obecnie; w  ok re 
sie gdy om awiane są moż
liw o śc i pokojow ego u re gu 
lo w a n i  p ro b lem u  • B e rlin a  
zachodniego dążą do skom  
p liko w a n ia  tych  rozm ów . 
Chcą on i przeszkodzić osła 
b ie n iu  napięcia m iędzyna
rodowego w yko rzys tu ją c  
B e rlin  zachodn i ja k o  „ m ia i 
to  fro n to w e ” ,

T ru d n o  n ie  zw ró c ić  uw a
g i, że m ocarstw a zachodnie 
p a tro n u ją  ty m  niebezpiecz
n ym  posun ięciom  udostęp
n ia ją c  bezpraw n ie  swe sa
m o lo ty  d la  p ro w o ka cy jn ych  
w iz y t w  B e rlin ie  zachod
n im . Toteż p o w in n y  one 
w ziąć pod uw agę następ
s tw a, ja k ie  w y n ik a ją  z le 
go rod za ju  postępowania,

Ciekawy proces

w X. Hucie

zaskarżyli
reklamowy
neon

K R A K Ó W  P A P . — 
Przez d łuższy czas m ie 
szkańcy dom ów  p rzy  
P lacu C e n tra ln ym  
N ow e j H ucie  m ie li spo
re  k ło p o ty  z  odb io rem  
te le w iz y jn y m . O db ió r 
b y ł zn iekszta łcony i  n ic 
na to  n ie  pom agało. Z a
częto się rozg lądać za 
ź ród łem  zakłóceń. S praw  
ca b y ł re k la m o w y  neon 
..Oszczędzaj w  P K O ” , 
k tó rego  w a d liw a  kon
s tru k c ja  pow odow a ła  za 
k łócen ia .

T e le w id zo w ie  m a jąc 
pe łne p ra w o  do dobre
go o d b io ru  dom aga li się 
usunięcia  p rzyczyny  po
w od u ją ce j zak łócęnia no 
i  oczyw iście  m ora lne j 
rekom pensaty.
• S praw a pow ędrow a ła  
do sądu. Proces toczy 
się ju ż  od dłuższego cza 
su i  dziś n ie  w iadom o 
ja k i będzie jego  w yn ik . 
W  każdym  bądź razie  
jes t to  p ie rw szy  chyba 
w  k ra ju  proces o za k łó 
cenia w  eterze i  chyba

I n i ą  ę s tą tn i,

T rze j książęta laotańscy
osiągnęli porozumień

w sprawie utworzenia

rządu koalicyjnego
G E N E W A  P A P . W  P IĄ T E K  W  G E N E W IE  

O D B Y Ł O  S IĘ  S P O T K A N IE  T R Z E C H  K S IĄ Ż Ą T  
L A O T A N S K IC H , PO K T Ó R Y M  Z W O Ł A N A  ZO 
S T A Ł A  K O N F E R E N C JA  P R A S O W A . N A  K O N 
F E R E N C J I W Y S T Ą P IŁ  K S IĄ Ż Ę  S O U V A N N A . 
F H O U M A .

O Ś W IA D C Z Y Ł  O N  M . 
IN ., że trz e j książęta do 
k o n a li w y m ia n y  pog lą 
dó w  na te m a t s fo rm o 
w a n ia  rządu  jednośc i 
na ro d o w e j, a następnie 
o p ra c o w a li i  po d p isa li 
w s p ó ln y  k o m u n ik a t o 
u tw o rz e n iu  tak iego  rzą 
du w ,L a o s ie .

rozum ien ie  w  sp ra w ie  
s fo rm o w a n ia  rządu je d 
ności na rodow e j Laosu:

Rząd jednośc i n a 
ro d o w e j będzie u tw o 
rzony  na bazie porozu
m ień  o s iągn ię tych  w  
Z u ry c h u  i  H in  Hop,

SO U V AN N A FH O U M A <

ZOFIA JAWORSKA
chrzestną m atką

m/s „Hanka Sawicka“

św iadczy ł rów nież, że trze j 
książę ta je d n o m yś ln i*  za 
ap rob ow a li pom yślne re 
z u lta ty  os iągn ięte przez 
kon fe re n c ję  genewską, w 
spraw ie  Laosu i w yra ża ją  
w dzęczność przewodniczą
cym  ko n fe re n c ji 1 delega
c j i  za ic h  w y s iłk i.

◄ R ząd' jednośc i n a - 
ro d o w e j będzie sk ła d a ł 
s ię  z 18 osób, w  ty m  z 
p rem ie ra , dw óch jego 
zastępców. 9 m in is trów : 
i  6 w ic e m in is tró w .

W C Z O R A J w  Stocz
n i im . W arskiego od
b y ło  się uroczyste w o 
dow an ie  10-tysięczni- 
ka  „H A N K A  S A W IC 
K A ” . M a tką  chrzestną  
nowego m otorow ca by  
la  znana dzia łaczka  Zo 
f ia  Jaw orska , trzec ia  po 
Hance S a w ic k ie j i  Jan  
ku  K ra s ic k im  przew o  
dnicząc a Z w ią z k u  
W a lk i M łodych .

N A  Z D JĘ C IU : Z o fię  
Jaw orską  w ita ją  
dziew częta ze Szkoły  
P ie lę g n ia rsk ie j. M iłe 
m u gościow i to w a rzy
szył m gr. H e n ryk  
K a n ic k i, k ie ro w n ik
W yd z ia łu  M łodzieży  
R obotn icze j K C  Z  MS.

W  op ub likow an ym  k o m u 
n ika c ie  książęta lao tańscy 
uzna ją , że Jest absolu tn ie 
kon ieczne s fo rm ow anie  w 
na jb liższym  czasie rządu 
jed no śc i na rodow ej i p rz y 
s łan ie do G enewy jed ne j 
de leg ac ji, k tó ra  w Im ien iu  
tego rządu m ogłaby podp i
sać odpow iedn ie  -inknm en-

P 0 D 7 .IA L  TEN  W  R ZĄ 
D Z IE  m iędzy trz y  ugrupo
w an ia po lityczne  m a w yg lą  
dać następująco:

a) U grupow anie Souvan
na Phoum y m a otrzym ać 
stanow isko : p re m ie ra , 7 m i 
n is tró w , 2 w icem in istrów ; 
— ogółem  10 stanow isk.

ty.

T R Z E J  K S IĄ Ż Ę T A  o- 
siągnęli? następujące po-

Z o fia  Jaw orska  spot 
ka la  się w czo ra j z 
m łodzieżą szkó l p ie 
lę g n ia rsk ich  na pl. 
O rła  B ia łego, oraz w ie  
czorem  z a k tyw e m  K o  
m ite tu  W ojew ódzk ie 
go ZM S.

DO
zobaczenia
w M. Carlo

W AR SZAW A PAP. W so
botę Już przed godz. 10 
Plac D e fila d  zap e łn ił się 
m iło śn ika m i spo rtu . W ielu 
w arszaw iaków  chc ia ło .zo
ba czy ł s ta rt sam ochodów 
do  na jw iększe j im prezy ra j 
dow ej na św iecie — 31
Ra.jdtl do M onte C arlo. I ctioc 
tym  razem  z W arszawy w y 
s ta rtow a ło  ty lk o  12 wozów, 
to  jed na k  b y ło  na co po
patrzeć. Szczególne zain te
resowanie wzbudza ł na jnow  
szej ko n s tru k c ji, czerw o
n y  Porsche, k tó ry m  do 
M onte, Ć arlo  w ystartow a-

Pon 1 John Sv 
n in ie jszym  zain teresow a
niem  cieszyła się kobieca 
załoga angie lska, panie Pat 
r ic ia  Ozanne i  M a ry  Hand 
le y  Page „dos iada jące”  m i
n ia tu row ego A u s tin  -  Co
oper. I  w reszcie duże zain
te resow anie w zbudza ły  za
łog i po lskie, szczególnie te, 
k tó re  na ta k  tru d n y  ra jd  
w y b ra ły  się na po lsk ich  
ł£ y re f l» c h ” i

K ości zo sta ły  rzu co n e
— Hga gra I

A R K O N IA
w y c ią g n ę ła . . .

P U S TY  L O S
W A R S Z A W A  P A P . 20 bm . o d b y ła  się w  W a r

szaw ie narada  p rz e d s ta w ic ie li k lu b ó w  I  i  I I  l ig i  
p iłk a rs k ie j.  W  zw ią zku  ze zb liż a ją c y m  s ię  se
zonem  om ów iono szereg s p ra w  o rg a n izacy jnych .

Jednym  z n a jw a żn ie jszych  p u n k tó w  obrad 
b y ło  p rzedstaw ien ie  te rm in a rz a  ro z g ry w e k  lig o 
w ych  w  1962 r.

b) U grupow anie Soupha- 
nouvonga stanow isko : w ica  
prem iera , 1 m in is tra  i  2 Wl 
cem in is trń w  — ogółem  (  
stanow iska.

c) U grupow anie  B oum  
Ouma s tanow isko : w icep re  
m ie ra . 1 m in is tra  i  2 w ice 
m in is tró w  — ogółem  1 sta* 
now iska.

J E Ś L I C H O D Z I o po
d z ia ł m ie jsc  w  rządz ie  
to  S ouvanna P houm a i  
Souphanouvong u w a ża - 
ją , że t rz y  k luczow e  te 
k i  (M in is te rs tw a  O bro 
n y  N a rodow e j, S p ra w  
W e w n ę trzn ych  i  S p ra w  
Z agran icznych) p o w in 
n y  przypaść u g ru p o w a 
n iu  S ouvanna P houm y. 
B oum  O um  o ś w ia d czy ł 
ze sw e j s tro n y , że te k i 
m in . ob ro n y  i  s p ra w  
w e w n ę trzn ych  p o w in n y  
przypaść u g ru p o w a n iu j 
k tó re  on rep re ze n tu je , 
W  zw ią zku  z ty m i ró ż 
n ica m i p o g lądów  p os ta 
now iono  czekać na osta 
teczną decyz ję  B oum  
Oum a, k tó rą  pow eźm ie 
on po pow roc ie  do V ie n  
tiane,

W  T Y M  S E Z O N IE  na 
si p iłk a rz e  po raz p ie rw  
szy w yb ie g n ą  na bo iska 
ju ż  4 m arca, by roze
grać mecze 1/16 f in a łu  
P ucha ru  P o lsk i. B o je  l i  
gowe rozpoczną się 11 
m arca. W  p ie rw sze j k o 
le jce  ro zg ryw e k  e ks tra 
k lasy  spo tka ją  się: I  
grupa  L eg ia  — S ta l Sos 
now iec, C racov ia  — 
Ruch, Ł K S  — G w ard ia . 
Zespół G ó rn ika  Zabrze 
pauzuje. I I  g rupa — O- 
d ra  Opole — S ta l M ie 
lec, Lech ia  Gdańsk — 
W is ła , P o lon ia  B y to m — 
Lech Poznań. W  te j gru 
p ie  pauzu je  A rko n ia  
Szczecin. R o zg ryw k i w  
grupach m a ją  się zakoń 
czyć 21 c^e rw c i^ rM iA trz

P o lsk i znany będzie 12 
s ie rpn ia . W tydz ień  póź 
n ie j rozpoczną się lig o  
w e spo tkan ia  m is trzó w  
skie  sezonu 1962/63.

N a zakończenie po
in fo rm o w a n o  przedsta
w ic ie l i  k lu b ó w  o opraęo 
w y w a n y m  obecnie no
w y m  sta tuc ie  zw iązku .

'//////////////A
Kibice sportowi

na start
D Z IŚ  T Y P U JE M Y  

N A JLE P S Z Y C H

na jw artośc iow szych  
na jb a rd z ie j 

szczecińskich 
p ra w d z iw ie  

po sportow em u' —- 
1 o b ie k tyw n ie !

SZC ZEG Ó ŁY

patrz, ,,
\ia s tr.;  7

W ////////////A
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G R O Ź B A  IN F L A C J I i  
W  U S A  j

¥  W ASZYN G TO N  PAP. Na ]
od by te j w  W aszyngtonie kon 
fe re n c ji p rze s taw ic ie li k ó i 
przem ysłow ych i fina nso w ych, 
ja k  rów n ie ż  zw iązków  zawodo 
w ych p rezydent K e nnedy zwtó 
o ił się z apelem  do  pracodaw 
ców  i  do  św iata p ra cy  o w z ię
cie ud z ia tu  w  walce z grożą
cą Stanom  Z jednoczonym  in 
f la c ją . Jed nym  z w ażn ych czyn 
r iik ó w  te j w a lk i jes t, zdaniem  
prezydenta , zw iększenie ekspor 
tu , Kennedy p o d k re ś lił, że Sta 
ny Z jednoczone w yda ją  rocz
nie na u trzym a n ie  s i ł  zb ro j
nych USA za g ran icą  3 m ld 
do larów , co od b ija  się u je m n ie  
na b ila ns ie  p ła tn iczym  k ra ju .  ,

M ESSM ER  O D W IE D Z I ¡ 
BO N N

¥  BO NN  PAP. F rancu sk i m i 
n is te r s ił zb ro jn ych  P ie rre  Mes 1 
Smfer p rzybędzie we w to re k  z ( 
o fic ja ln ą  w iz y tą  d o  Bonn. Ja k  ( 
w iadom o, w iz y ta  ta  planowana 
była na 21 g ru dn ia . Messmer ’ 
p rzy lec ia ł wówczas nad lo tn is -  ( 
ko  w  K o lo n ii, ale z pow odu ( 
m gty  sam o lo t n ie  m óg ł w y - ( 
lądować.

Podczas rozm ów  ze S traus
sem, Messmer om ów i zagad- i 
n ien ia  w spó łpracy w o jsko w e j , 
m iędzy F ra n c ją  a N iem cam i 
zachodnim i.

W P R O W A D Z E N IE  
G R A N IC Y  
JĘ Z Y K O W E J 
W  B E L G II

¥  BR U KS ELA PAP. Rząd 
b e lg ijs k i u ch w a lił ustawę usta- , 
łającą granicę języko w ą  m ię- , 
dzy pó łnocną częścią k ra ju ,  
k tó re j fcdność m ów i język iem  
flam a n d zk im  i  p o łud n io w ą  Be l 
gią, k tó re j m ieszkańcy m ów ią 
język ie m  fran cusk im .

W edług tego p ro je k tu  w  sto
lic y  B e lg ii, B ru kse li używ ane 
będą oba ję z y k i.

N O W Y  A M B A S A D O R  
ZSRR W  N O R W E G II

. ¥  M O SKW A PAP. P rezyd ium  
Radv N ajw yższej ZSRR m iano
w a ło  N iko ła ja  Łunkow a amba 
sadorem na dzw ycza jnym  i  peł 
nom ocnym  Zw ią zku  Radziec
kiego w  N orw eg ii.

POSTĘP
T E C H N IC Z N Y  -  j
T E M A T E M  N A R A D Y  
W  U R Z Ę D Z IE  
R A D Y  M IN IS T R Ó W

¥  W AR SZAW A PAP. 20 bm .
w  Urzędzie R ady M in is tró w  
odbyła się pod przew odn ic
tw em  wiceprezesa R ady M in is 
tró w  P io tra  Jaroszew icza na
rada, pośw ięcona problem om  
organ izow an ia , p la no w an ia  i  
rea liza c ji zadań postępu tech
nicznego.

D E LE G A C JA  
K U B A Ń S K A  
W Y JE C H A Ł A  
DO P U N T A  D E L  ESTE i

¥  H A W A N A  PAP. D elegacja 1 
K u by . na czele k tó re j s to i p re  T 
zydent Osvaldo D orticos w y je -,1  
chala w  sobotę z H aw any do i  
U ru gw a ju  r.a kon fe re n c ję  m i-  3 
n is tró w  sp ra w  zag ran icznych ]  
k ra jó w  należących, do Orga- 
n lz a c ji Państw  A m eryka ńsk  ch. 
k tó ra  w po n iedz ia łek rozpoczy i  
ha sw e ob rady w  m ieśc ie  Pun 
ta del Este.

W  A N T W E R P II f
K O N K U R E N C JA  f
D L A  JA P O Ń C Z Y K Ó W  f  
-  N A J W IĘ K S Z Y  D O K *  
Ś W IA T A  ¿

¥  (AP I) Budowa 1 eksploa
tac ja  dużych jed no stek m or
sk ich  je s t ba rdz ie j opłacalna 
n iż  budowa łc iiku  Jednostek 
m nie jszych W sum ie  o ta k ie j 
sam ej w ypo rnośc i co jednost
ka większa. W yścig w  budo
w le  coraz w iększych okrę tów  
m orsto'ch trw a  n ieprzerw an ie .

W roku  bieżącym  na p ie rw 
szym m ie jscu  zna lazł się stocz 
n i ow y  prze m ys ł jap o ń sk i, k tó 
ry  bu d u je  tankow ce o w yp o r
ności 130 tys iecv  DW T. A le Be! 
gow ie rozpoczęli w  A n tw e rp ii 
budow ę po chy ln i 1 do ków  przy  
stosowanych do m ontow ania 
ko losów  o w ypornośc i 130' ty 
sięcy ton . Pierwsza tego typ u  
jed no stka  ma być  spuszczona 
n'a wodę za S la t.

P S YC H O ZA 
W O JE N N A  W  N R F

¥  BO NN  PAP. M in is te r  
spra w  w ew nętrznych NRF 
H oecherl ośw iadczy ł w  Regens 
bu rgu , że zachodnioniem iecka 
Rada Obronna ro zp a tru je  obec 
n ie  sześcio letn i p rogram  budo
w y  schronów  p rze c iw lo tn i
czych. Z rea lizow an ie  tego próg 
ram u w ed ług  in fo rm a c ji m i- 

. n is tra  kosztow ać będzie 25—30 

. m ilia rd ó w  m arek.

W iceprmior  Konga 

przybył do Leopoldville

Czy Gizengę
sp o tka  los
L tim u m b y ?

P A R Y Ż  P A P . W  SOBOTĘ t )  G O D Z IN IE  13 
CZASU  i I l IE  JSCOW EGO A N T O IN E  G IZ E N - 
G A  P R Z Y B Y Ł  N A  L O T N IS K O  L E O P O L D Y IL  
L E  -  N D Ż IL I  S A M O L O T E M  D O S TA R C ZO 
N Y M  P R Z E Z  O NZ.

G IZ E N G A *. k tó ry  b y ł P recz z  ko lo n ia liz m e m !” , 
sp o ko jn y  i  *u.śmiechnię- Po w y m ie n ie n iu  uścis- 
ty , zosta ł n a tych m ia s t k ó w  ze sw ą siostrą  i 
o toczony przsez d z ie n n i k ró tk ie jj rozm ow ie  z sze 
k a rzy  i  fo to re p o rte ró w , fem  o p e ra c ji N a ro d ó w  
P om im o p o d ję tych  jesz Z jednoczonych  w  Kongo 
cze przód  .lą d o w a n ie m  d r  S tuue L in n e re m , G i- 
sam olo tu  prób* o d iz o lo - zenga opuśc ił lo tn is k o  
T-ania G izeng i, na lo tn i N d ż il i sam ochodem  N Z 
sku i  d w o rcu  lo tn ic z y m  u d a jąc  s ię  do  g łó w n e j 
zebra ła  się duża  g rupa  k w a te ry  N a ro d ó w  Z jed  
zw o le n n ik ó w  k o n ty n u -  noczonych, gdzie  p rzy - 
a to ra  p o l i ty k i L u m u m - go tow ano d la  niego a- 
b y  Z a b rz m ia ły  w iw a ty  pa rtąm en t. Samochód 
i  o k rz y k i: „N ie c h  ży je  e sko rto w a ły  trz y  jeepy 
G izenga! Gfeenga to  je d  z p o lic ją  w o jsko w ą  Na 
ność Kongai! N ie ch  ż y -  ro d ó w  Z jednoczonych ,
je  jedność a fryka ń ska !

Scibiorek
p ie rw s z y
w Egipcie

K A IR  PA3*. ó s m y  etap 
ko la rsk ie go  w yśc igu  D ooko
ła  E g ip tu  w y g ra ł P o lak  Jan 
S c ib io rek. 'P rze jech a ł on 
trasę d łu go śc i *0 k m  prow a 
dzącą z Poci. Sa idu do  Is- 
n ia i l i  w  czadie—1:4».25.

D ru żyno w o , ósm y etap w y 
g ra li ko la rze  C R ZZ w  cza
sie 5:88.15 w yprzedza jąc 
NR D  — 5:31452 oraz Jugo
s ław ię — 5:31.52.

W k la s y f ik a c j i  po V I I I  eta 
pach d ru żyno w o  nada l pro 
w adz i ze>spiót NRD 
9Í:Í9.29, a ló  ,d ru żyn a  CRZZ 
m a do  N iem ców  ju ż  ty lk o  
n iecałe d w ie  m in u ty  s tra ty  
(92:41.27).

In d y w id u a ln ie  lide re m  
Jest nada l N iem iec A p p łe r  
z czasem 30:43.57. D rugie 
m ie jsce  za jm u je  Jugosło
w ia n in  S ehen lk  — 30:15.57 
t f  trze c ie  P o lak S cib io rek 
— 30:51.11.

c ra z  c ięża rów ka  z ż o ł
n ie rz a m i N ig e r ii.  Do kon 
w o ju  d o łą czy ły  się sa
m ochody ze z w o le n n ika  
m i G izengi.

Z adan ie  zapew nien ia  
bezpieczeństwa G izen- 
dze spoczywa w  rękach 
s ił O NZ. J a k  p o jm u ją  
one sw ą m is ję  św iadczy  
n a jle p ie j następujące 
don ies ien ie  ko respon 
denta  A g e n c ji F rance 
Presse: W  ko ła ch  z b l i
żonych do O N Z  tw ie r 
d z i się że ochrona, z ja  
k ie j ko rzys ta  G izenga, 
n ie  zabezpiecza go przed 
postępow an iem  sądo
w ym , _ getyby r a zosta ło , 
wszczęte. 1 .. „

W  sobotę Senat ko n - 
g ijs k i po w z ią ł w ażną i 
ch a ra k te rys tyczn ą  decy
z ję : po s ta n o w ił on p rzy  
s tąp ić  do ro z p a try w a 
n ia  „s p ra w y  G ize n g i”  
dop ie ro  po jego w y s łu 
chan iu .

MMYDZIEN
CALENDAPIUM m .

» C ała  Polska  obchodzi uroczyście  d w u d z ie 
sto lec ie  p ow stan ia  PPR.

^  W  G enew ie p o d ję ta  zosta ła  po p rze rw ie  
k o n fe re n c ja  a tom ow a trzech  w ie lk ic h  m o

ca rstw .

tifo Po p a ro tyg o d n io w ych  zaża rtych  dyskus jach  
^  (dw óch de lega tów  F ra n c ji dosta ło  zaw a łu  
serca) p a ń s tw a  W spólnego R y n k u  uzgodn iły  
w spó lną  p o lity k ę  ro lną .

W  w yborach  e le k to ró w  w  F in la n d ii iw o - ,  
***  le n n ic y  U. K ekkonena  odn ieś li w a ln e  zw y 
c ięs tw o ; w szys tko  w skazu je , że ten w y b itn y  
n e u tra lis ta  f iń s k i zdobędzie w  lu ty m  ponow nie  
fo te l p rezydenck i.

U  w yb rze ży  I r ia n u  Zachodniego doszło do 
^  s ta rc ia  je dnos tek  m a ry n a rk i w o je n n e j H o 
la n d ii i  In d o n e z ji —  jed  na indo n e zy jska  łódź 
to rpedow a  zosta ła  zatop iona.

Aby mieć 
wolne ręce

k tó ry  zb ie ra  się 14 m a r
ca.

Ja k i je s t cel tego m a
new ru?  N a Zachodzie 
zupe łn ie  go n ie  u k ry w a 
ją  Chodzi o odw lecze
n ie  rokow ań  i  ty m  sa
m ym  pozostaw ienie 
USA w o ln e j rę k i w  do
kończeniu trw a ją cych  

p us tyn i Nevada

We w to re k  zebra ła  się 
genew ska kon fe renc ja  
a tom ow a, w  k tó re j u- 
czestniczą U S A , W . B ry  
ta n ia  i ZSRR. Z  350 — 
ju ż  —  posiedzeniem  . . 
ko n fe re n c ji w iązano pe- eksperym enta lnych^ w y - 
w n e  nadzie je . Sądzono, u
że być  może w  zw iązku  
z p e w n ym  ociep len iem  
się a tm osfe ry  m iędzyna 
rod o w e j (m osk iew skie  
rozm ow y Thom pson —
G rom yko , O rędzie o sta
n ie  p a ńs tw a  K e n n e d y e 
go itp .) rozpocznie się w

buchów  podziem nych 
oraz  w  p rzygo tow an iu  
eksp loz ji w  atm osferze.

Siedemnasty
stycznia

_  . , . 17 S TY C ZN IA  19«1 R. padł
G e n e w ie  k o n s t r u k t y w n y  «<1 k u i b ic ig ijs k ic h  K ondo- 
d ia lo g . tie ró w , w yda ny  fa k tyczn ie

przez p rzedstaw ic ie li ONZ 
w  Kongu na łaskę i nie- 

N ie s te ty .  J a k  s ię  o k a -  łaskę sw o ich  p rze c iw n ikó w  
ż u je  p a ń s tw a  z a c h o -  * ° ^ c“ y c h * ł ' a trlce  L u ‘  
d n ie  z je c h a ły  d o  G e n e -
w y ,  a b y  o d rz u c ić  r a -  „  m e m A  1K ,  R. 
d z ie c k ie  p ro p o z y c je  Z l l  przedstaw icie le ONZ w 
s to p a d a  (n a ty c h m ia s to -  K ongu o d m ó w ili op iek i 1 
w ę  f m p r ą to r iu m  „ e k s p e ry  aresztowanem u

przez sw o irh  p rzeo iw n ikó ' 
po litycznych , na jba rd z ie j 

konsekw entnem u kon tyn ua 
to ro w i dzie ła Lu nm m by, 
A n to ise  Glzendze.

Ta zbieżność dat w yzna-

1962 r . z m a rł po c iężk ich  c ie rp ien iach  
przeżyw szy la t  65

'  lan Remiein
d łu g o le tn i p ra c o w n ik  Z ak ładu  D oskona len ia  Rzem iosła 

w  Szczecinie.

W  Z m a rły m  tra c im y  w zorow ego i  oddanego p racow 
n ika , Tow arzysza  i  Kolegę.

Pogrzeb odbędzie się w  d n iu  22. I .  b r. godz. 12 z K a 
p lic y  p rzy  u l. U n ii L u b e ls k ie j na C m entarz  C e n tra ln y , 

o czym  ze sm u tk ie m  po w ia d a m ia ją

Z A R Z Ą D  ZD R , PO P -  PZPR,
R A D A  Z A K Ł A D O W A ,
K O L E Ż A N K I I  K O L E D Z Y

Z A K Ł A D U  D O S K O N A L E N IA  R Z E M IO S Ł A  
W S Z C Z E C IN IE

272-K

. m e p tó w , -k o n tra ! a , p rz y  
p o m o c y  w ła s n y c h  u rz ą 
d z e ń , a n ie  g ru p  in s p e k  
C y jn y ć h ,  w łą c z e n ie  s ię  
F r a n c j i  d o  r o k o w a ń )  i 
z a p ro p o n o w a ć  p rz e n ie -  czających e tapy k o n g ijs k ie j 
S ie n ie  d a ls z y c h  ro z m ó w ' tra g e d ii n ie  jes t p rzypad - 

, i r  •, , n  .. kow a . Pow stan ie p ra w d z l-
r ia  f o r u m  K o m ite tu  R o z  w j e suw erennego i n ie - 
b r o je n io w e g o  18 p a ń s tw , podległego Konga n ie  jest 

» w  in te res ie  żadnej z  s ił
1 ......................u .——— ■■■■■— współzaw odniczących o u-

dz ia ł w  eksp loa tac ji n iez
m ie rzonych bogactw  tego 
k ra ju .  W te j sp ra w ie  zna j
d u ją  w spó lny  ję z y k . I  bez 
pa rdonu usu w a ją  lud z i, k tó  
rz y  im  s to ją  na drodze.

W ilczy  ch a ra k te r  im p e ria  
liz m u  n iko go  rea ln ie  m yś
lącego w  d ru g ie j po łow ie  
X X  w ie ku  n ie  d z iw i. A le  
ob ok  ha n iebne j r o l i  ja ką  
w  te j sp ra w ie  odgryw a 
Organizacja N arodów  Z je d 
noczonych — n ie  podobna 
prze jść  spo ko jn ie !

ZAPISY

KU R SY K W A L JF IK A C Y JN E

przyg oto w ujące do egzam inu państwowego 
na ty tu ł

R O B O TN IK A  W Y K W A L IF IK O W A N E G O  
i  M ISTR ZA

w  zawodach:
/

Budow lanych , m echan icznych i e le k trycznych  

o g ł a s z a

U N IW E R S YTET R O BO TN IC ZY ZMS 
Szczecin, u l. Gen. Św ierczewskiego n r  29.

K u rs  trw a  3,5 miea. Koszt kurśu  430 cl.
53S-G

Dominikana
Ta oto wyspa b y ła  w  m i

n io nym  tyg od n iu  te renem  
trz y k ro tn e j zm iany w ładzy. 
W  nocy z 16 na 17, pod 
pres ją  po tężnych dem onstra 
c j i .  m us ia ł ustąp ić  m iano
w any jeszcze przez 'd y k ta 
to ra . T ru j i l la  p rezydent Ba 
laguer. W k ilkan aśc ie  go
dz in  późnie j ju n ta  w o jsko
wo .-  cyw iln a , składa jąca 
się ze zw o le nn ikó w  n ie 
boszczyka T r u j i l la .  prze 
ję ta  w ładzę, ob a la jąc  Ra
dę Państwow ą, w  skład 
k tó re j w cho dz ili przedsta
w ic ie le  do m in ika ń sk ie j l i 
be ra lne ’ op ozyc ji. N ie  m i
nęło 48 godzin, a grupa 
m łodych o fice rów  lo tn ic 
tw a  dokonała nowego prze
w ro tu , obala jąc ty m  razem 
ju n tę  i p rzyw raca ją c  p rzy - 
en tuz jazm ie  ludności w ła
dzę Radzie Państwow ej w  
now ym  składzie.

Łabędzi
śpiew

W  ub ieg łą  n iedzielę 
odfcył się w  Getyndze 
zjazd  tzw. P a r t i i O gól- 
noniem ieckvej, k tó ra  ja k  
w iadom o poniosła w  0- 
s ta tn ich  w ybo rach  do 
Bundestagu haniebną 
klęskę (2,8 proc. g ło 
sów), przeżyw a obecnie 
g re m ia ln y  o d p ły w  człon 
kó w  i  „g im n a s ty k u je ” 
się ja k  sp łacić 200 tys. 
m arek d ługów . M im o  
te j fa ta ln e j sy tu a c ji 
z jazd o b fito w a ł w  w ie 
le  grzm iących  w ys tą 
pień, g ro m k ich  n a w o ły 
w ań do „w y z w a la n ia ”  
n iem ieck iego  wschodu 
i  ostrzeżeń pod adresem 
U S A  i  A n g lii,  aby nie 
o ś m ie liły  się p rzypad 
k ie m  porozum ieć ze 
Wschodem.

W  Istocie Jednak zjazd 
s ta n o w ił — ja k  to  s fo rm i 
ło w a ł ham bu rsk i „ D l i  
W ELT”  — łabędzi śpiew 
pozbaw ionych a rm ii prze 
s ied lcńczych generałów 
W iększość b. przesiedleń 
ców  — stw ie rdza  dala, 

d z ie n n ik  — w rośnię ta ' 
w  loka lne  spoleczeńst1 
n ie  chce m ieć z n im i n ic  
wspólnego. Pozosta li szu 
k a ją  m ocn ie jszych p ro tek  
to ró w  — w  rządzącyct 
CDU i  FDP czy też w 
SPD.

Spod znaku 
Merkurego

—  A n g lia  sprzedała 
C h R L  sześć o d rzu to w 
ców  pasażerskich typu  
„V is c o u n t” . T ransakc ja  
dochodzi do s k u tk u  m i
m o .s ilnych .sprzeciw ów  
USA.

—  W In d o n e z ji ocze
k iw a n y  je s t zakup iony 
w  ZSRR k rą ż o w n ik  k ia  
sy  „S w ie rd ło w ” . Będzie 
1 o fla g o w a  jednos tka  in 
d onezy jsk ie j m a ry n a rk i 
w o jenne j.

—  Czołow ą pozycję  w  
eksporcie  M o n g o lii do 
C h in  stanow ią  kon ie . — 
W  ub. r. w yekspo rtow a
no ich  tam  33.700 sztuk.

Cytat
tygodnia

W  ty m  ro ku  F E R N A N  
D E L  obchodzi 30-lecie 
swego a k to rs tw a  f i lm o 
wego. O to  co w  zw iąz
ku  z ty m  p ow iedz ia ł re
p o rte ro w i „F ig a ro ” :

— F ilm  odszuka ł m n ie  w 
m usic h a il’ u z pow odu m o
je j  gęby, k tó ra  — n ie  da 
się u k ry ć  — b y ła  trochę 
specyficzna. N iech pan łas
kaw ie  zan o tu je , że te raz ja  
jestem  Adon isem  w  po rów 
na n iu  z tym . czym  byłem  
w  w ie ku  25 la t. Muszę tedy 
podziękow ać Bogu, że m i 
d a ł ta k i k o n te rfe k t. A  ta k 
że m am usi. Lecz to, co m i 
się na jb a rd z ie j we m nie 
udało — to  m o je  zęby. 
S ka rb : by le  co, biegnę do 
de n tys ty . Na w ypadek ja 
kiegoś nieszczęścia kazałem  
zrob ić  trz y  od lew y m o je j 
szczęki. Jeden przechow u
ję  w P aryżu, d ru g i w M ar 
s y l i i  a trzec i w Rzymie...

S porządz ił:
J. B A B IŃ S K I

mat
stoniisnych

po cenach 
cen n iko w ych

upłynni
P.P. U ZD R O W IS KO  

K A M IE Ń  PO M O R SKI 
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Gratulacje
z okazji
20 rocznicy
PPR

W A R S Z A W A  PAP. W  
zw iązku  z 20 roczn icą  
pow stan ia  P o lsk ie j P a r
t i i  R obotn icze j K o m ite t 
C e n tra ln y  P ZP R  o trz y 
m a ł p ism o z życzen iam i 
od K C  K o m u n is tyczn e j 
P a r t i i  Z w ią zku  Radziec 
k iego i  depeszę od K C  
K o m un is tyczne j P a r t i i  
C h in .

P onadto do K C  P ZP R  
n a p łyn ę ły  depesze o d : 
K C  B u łg a rs k ie j P a r t i i 
K om u n is tyczn e j, K C  A l  
bańsk ie j P a r t i i P racy, 
K C  R u m u ń sk ie j P a r t i i  
R obotn icze j. K C  M o n 
g o lsk ie j P a r t i i  L u d o w o - 
R e w o lu cy jn e j, K C  K o 
m u n is tyczn e j P a r t i i Cze 
chos łow ac ji, K C  K o re a ń  
sk ie j P a r t i i P racy i  K C  
W ie tn a m sk ie j P a r t i i  P ra  
cu jących .

Co nowego 
w Sejmie?

W AR SZAW A PAP. — W 
przysz łym  tyg o d n iu  ob ra
dow ać będą dw ie  kom is)«  
sejm owe. Posiedzenie p ie rw  
szej z n ich  — K o m is ji B u
do w n ic tw a  i G ospodarki 
K o m u na lne j, k tó re  w yzna
czone zostało na 25 i 2* 
bm., do tyczyć będzie b a r
dzo Istotnego zagadnienia 
ja k im  je s t bu do w nic tw o so 
c ja ln o  - usługowe i k u ltu 
ra lno  -  ośw iatow e. Debata 
sejm ow a nad p lanem  i bud 
żetem, k tó ra  zakończyła s'ę 
przed k ilk o m a  tyg o d n ia m i, 
w ykaza ła, że rozw ój tych  
dziedzin bu do w nic tw a na
po tyka trudnośc i, czego do 
wodem  może być  to , że 
p la n  zeszłoroczny np. w  za
kres ie  oddaw an ia do  uży t
k u  now ych  ob iek tó w  służ
b y  zdrow ia  czy p laców ek 
usługow ych n ic  został w  
pe łn i z rea lizow any.

Dlatego też kom is ja  po 
stanowiłam zająć się szcze
gó łow o ty m  w łaśn ie zagad
nieniem . Na je j  posiedze
n iu  posłow ie do kona ją  na 
w stępie ana lizy  s y tu a c ji W 
bu do w n ic tw ie : s łużby z d ro . 
w ia , szko lnym  i  nauko
w ym , k u ltu ra ln y m , spo rto 
w ym  i tu rys tyczn ym  o ra * 
hand low o - usługow ym . Na 
stępn ie kom is ja  w ys łucha 
uwag i  w y jaśn ie ń  zain te
resowanych m in is te rs tw  i 
o rg an iza c ji, oraz N IK . N a 
te j podstaw ie podję te zo
staną — ja k  należy p rzy 
puszczać — w n io sk i i de 
zyde ra ty  zm ierzające do  ' 
usunięcia n iedociągnięć is t 
n :e jących obecnie w  oma
w ian ych  dziedzinach bu
dow nic tw a .

We czw artek 25 bm. zble 
rze się też K o m is ja  H and lu  
W ewnętrznego. Z a jm ie  się 
ona wciąż n iedocen ianym  
problem em  opakowań.

W YBIER AJĄC YC H  się na 
karnaw ałow e zabaw y (m i
mo g ryp y !) i oko licznośc io
we b ryd żyk i szczeciniakOw 
zaskoczył w czoraj po po łud 
n iu  b rak w ody. N iek tó rzy  
odczuli to  w  sposób b a r - . 
dzo p rzyk ry  musząc z na 
m yd lo n ym i tw arzam i biec 
do  s tu dn i la b  w ygarn iać 
żar z łaz ie nko w ych p iecy
ków  w obaw ie, b y  nie prze 
p a lić  ich i n ic  roz lutow ać. 
Powodem b y ły  dw ie  po so 
ble następujące aw arie kab 
la  zasilającego stację pom p 
na Pomorzanach; raz na 
u lic y , a raz w  E le k tro w n i, 
E k ipa  Z ak ładów  Energe
tyczn ych  aw arię  usunęła. 
Przerwa w dostaw ie w ody 
trw a ła  od godz. 16 do 19.26, 
Na w yższych p ię trach K ło
po ty z w odą trw a ły  nieco 
d łużej ze względu na zw ięk 
szone zapotrzebowanie.

W PO ŁU D NIE uleg ł aw a- 
■ii kabel n iskiego napięcia 

zas ila jący posesje przy  u l i
cach B oha te rów  W arszawy 
i M ick iew icza (do N oakow - 
skiego). W ch w ili oddawa
nia m a te ria łu  do d ru ku  
trw a ły  tam jeszcze prace 
naprawcze.

N A U L. A S N Y KA zde rzy
ły  s ię  dw a  sam ochody. 
Obeszło s ię  bez spec ja l
nych s tra t.

O G O D ZIN IE  17 21 nastą-

Ri lo  zapalenie szm at i w ęg 
i w  p iw n ic y  przy  u l. K a

szubskie j 20. In te rw en iow a
ła sekc ja  S traży Pożarne j. 
“ tn U  n ie  zanotow ano. 

S ZC ZEC IN JAC y b a w ili
ię w czoraj na licznych za

bawach ka rnaw ałow ych . Na 
ulicach do późna w  nocy 
spotkać b v lo  można rozba- 
w inna n a ry . (w it)
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Wprowadzając Polskę na drogę socjalizmu 
- PPR wprowadziła ja na drogę p oko ju

P O L S K A  P A R T IA  RO 
B O T N IC Z A  za jm u je  n ie  
w ie lk i odcinek czasu w  
h is to r ii re w o lucy jnego  
ru c h u  robotn iczego, a 
jednocześnie zna lazła  się 
na  czo łow ym  m ie jscu 
w  na jnow sze j h is to r ii 
P o lsk i. Is tn ia ła  od roku  
1 9 «  do ro k u  1948, t j .  
do czasu zjazdu po łą 
czeniowego PPR —PPS, 
k tó ry  pow o ła ł do życia  
dz is ie jszą naszą p a rtię
— Polską Z jednoczoną 
P a rt ię  Robotn iczą. A le  
te  7 la t  dz ia ła lnośc i 
P P R  stanow ią  na jc ię ż 
szy i  zarazem  n a jd o n io  
ś le jszy, p rze łom ow y o- 
k res  w  ca łe j h is to r ii 
po lskiego ru ch u  ro b o tn i 
czego i  h is to r ii P o lsk i.

P P R  b y ła  k o n ty n u a 
to rk ą  rew o lu cy jn e g o  ru  
chu  robotn iczego, k tó 
r y  przed je j  p o w ita n ie m  
lic z y ł ju ż  w  naszym  k ra  
ju  siedem  d z ies ią tków  
la t .  N a w ią zu ją c  do n a j 
lepszych tra d y c ji sw o
ic h  poprzedniczek, k tó 
re  s ta ły  na czele tego 
ru chu , w iążąc się ż  n i 
m i n iep rze rw aną  n ic ią  
Ideow ą soc ja lizm u, PPR 
ró ż n iła  się od n ich  pod 
w ie lo m a  w zględam i.

PPR  p ow sta ła  ja ko  
p a r t ia  w a lk i na rodow o
w yzw o leńcze j, ja k o  par 
t ia  #czynu zbro jnego na 
ro d u  polskiego, ja ko  je  
go s iła  p rzew odn ia  w  
w a lce  na śm ie rć  i  ży 
c ie  z h it le ro w s k im  o k u 
pantem  o wolność i  n ie 
podległość P o lsk i.

Jeś li Polska je s t d z i
s ia j w o ln a  i  n iepod leg 
ła , je ś li z k ra ju  zaco
fanego i  słabego prze 
k s z ta łc iła  się w7 k ra j 
szybko rozw ija ją ce g o  się 
p rzem ys łu  i  ca łe j gos
p o d a rk i narodow e j, to 
pozosta jąc w  pe łne j zgo 
dz ie  z p raw da  h is to rycz  
ną  s tw ie rd z ić  należy, 

ie  te  doniosłe  przeobra 
ie n ia  m og ły  nastąpić 
ty lk o  d z ię k i słusznej, 
da lekow zroczne j m yś li 
p o lityczn e j, k tó ra  p rze 
w o d z iła  PPR przez ca
ły  okres je j  dz ia ła lnośc i 
i  k tó rą  zaszczepiła cale 
m u  n a rodow i. M yś l po 
lity c z n a  — nieza leżn ie  
od je j  tre śc i i  odc ien i
— k tó rą  k ie ro w a ły  się 
w szys tk ie  inne  p a rtie  
b y ła  fa łszyw a , s zko d li
w a  i  zgubna d la  narodu 
polskiego.

W W ALC E Z  N IE M C A M I 
H ITLE R O W S K IM I, naród 
p o lsk i, k ie ro w a n y  przez 
różne pa rtie , p rze la ł m brze 
k r w i.  T e j k rw i nie można 
dz ie lić , n ie  m ożna oceniać 
Jej w artośc i w ed ług ja k ic h *  
k ry te r ió w  p a r ty jn y c h . C hy
l im y  czoła przed w szys tk i
m i, k tó rz y  w walce te j 
od da li swe życie niezależ
n ie  od tego czy w a lczy li 
w  szeregach w o jsko w ych  
po w o ła nych  przez PPR, 
c zy  też w  fo rm ac ja ch  w o j
skow ych  pow ołanych przez 
p a rtie  tzw . Obozu Lo n d yń 
skiego. W alka i o fia ra  k rw i 
zarów no żo łn ie rzy  G w ard ii 
i  A rm ii  L u do w e j, ja k  i  ż o ł
n ie rzy  A rm ii K ra jo w e j 1 
B a ta lio nó w  C hłopskich, 
p rzyczyn iła  się i  s ta no w i 
w spó lny  w k ła d  do rozg ro
m ie n ia  N iem ie c  h it le ro w 
sk ich , a w ięc zn a jd u je  się 
u  podstaw  niepodległości 
nasze] o jczyzn y — P o lski 
Lu d o w e j, N ie  zm ien ia  to  
Jednak fa k tu , że PPR b y 
ka jed yną  pa rtią , k ty ra  w 
fefcreakB okupacji ptow a^J-

la  słuszną p o lity k ę  w  w a l
ce narodu po lskiego o  w yz 
w olenie, wolność i  n ie po d 
ległość. P o lity k ę  ta ką  p ro 
w ad z iły  późn ie j rów n ie ż  te 
ug rup ow an ia  po lityczne , 
k tó re  w spó ln ie  z PPR u tw o  
rz y ly  K ra jo w ą  Radę N a ro 
dową. W szystkie inne pa r
tie  p ro w a d z iły  p o lity kę  
szkod liw ą, a na w e t w prost 
zabójczą d la  P o lsk i.

» •  •

N A J A Z D  N IE M IE C  
H IT L E R O W S K IC H  na 
P o lskę i  je j  k lęska  w rze  
śn iow a to  f in a ln y , t r a 
g iczny  re z u lta t w ro g ie j, 
a n ty ra d z ie c k ie j p o l i ty 
k i  rządów  p iłsu d czyko w  
sk ie j sanacji. Ponosi 
ona bezpośrednią odpo 
w iedz ia lność za w rześ
n io w ą  ka ta s tro fę  Po lsk i. 
N ie  m ożna je d n a k  u w o l 
n ić  od odp o w ie d z ia ln o 
ści za tę  ka ta s tro fę  żad 
ne j z d z ia ła ją cych  w ó w  
czas w  Polsce p a r t i i,  
chociaż p a rtie  te  s to jąc  
na różnych  pozyc jach  
p o lityczn ych  za jm o w a ły  
opozycy jne  s tanow isko  
wobec rządzącej sana
c ji.  N ie  m ożna ich  u w o l 
n ić od odpow iedz ia lno 
ści d la tego, że w  sp ra 
w ie  d la  P o lsk i n a jw a ż 
n ie jsze j, t j .  w  sp raw ie  
stosunku do Z w ią zku  
Radzieckiego s ta n o w isko  
p rzyw ódców  ty c h  p a r
t i i  n ie  odb iega ło  od sta 
now iska  rządu sanacyj 
nego.

K to  trzeźw o  p a trz y ł 
na rzeczy, kogo oś lep ia ł 
a n ty  ko m u n izm  i  w ro 
gość do  Z w ią z k u  R a
dz ieckiego n ie  m óg ł 
m ieć  żadnych złudzeń 
co do  w a rto śc i u k ła 
d ó w  so juszn iczych  P o l
s k i z F ra n c ją  i  A n g lią .

W  okres ie  poprzedza 
ją c y m  na jazd  h it le ro w  
sk i na Polskę podstaw ą 
p o li ty k i F ra n c ji i  A n 
g l i i  b y ła  ich  zm ow a mo 
m achijska z H itle re m . 
O ddanie C zechosłow acji 
na jego łu p  w skazyw a
ło  aż n a zb y t w yra źn ie , 
że p o lity k a  francusko - 
ang ie lska  s ta w ia  sobie 
za ce l s k ie ro w a n ie  agre 
s j i  n ie m ie ck ie j na 
wschód, p rze c iw ko  
Z w ią z k o w i R adzieck ie 
m u. K to  zam ie rza ł ude 
rzyć  na  Z w ią z e k  R a
d z ie ck i m u s ia ł n a jp ie rw  
uderzyć na  Polskę.

B R A K  PEW NOŚCI CO do 
k ie ru n k u  najb liższego ude
rzen ia  N iem ie c  zm uszał 
A n g lię  I F ra n c ję  do ró ż 
n ych  m an ew rów  p o lity cz 
nych . P cha jąc ekspansję 
N iem iec na  wschód — co 
s tanow iło  generalną łim ę  
ich  p o l i ty k i — po de jm ow a
ły  one jednocześnie k ro k i, 
aby zabezpieczyć «obie po 
moc W schodu w  p rzypadku 
ag res ji n ie m ie ck ie ! na za
chód.

B E ZP IE C ZE Ń S TW O  
P O L S K I j  ca łe j E uropy 
przed  agresją  n iem iec
ką  m og ło  być zapew nio
ne ty lk o  na drodze, k tó  
rą  w ska zyw a ł wówczas 
Zw iązek  R adziecki, t j .  
na d rodze zaw arc ia  so
juszu  obronnego radziee 
k o -b ry ty js k o -fra n c u s k ie - 
go z  udz ia łem  Po lsk i. 
R adzieckie  propozyc je  
i  u s iło w a n ia  s tw orzen ia  
takiego  sojuszu sprzecz
ne b y ły  je d n a k  z m ona-
c W s ia

Przemówienie i sekretarza KC PZPR Wł. Gomułki
n a  c e n tra ln e j a k a d e m ii (s k ró t )

zachodnich i  ze stano
w is k ie m  rządu  p o ls k ie 
go.

W  R E ZU LTA C IE  k ilk u m ie  
s ięcznych m an ew rów  A n g lii 
i  F ra n c ji w  roko w a n ia ch  
ze Z w ią zk iem  R adzieck im , 
11 s ie rpn ia  1939 r. p rz y b y 
ła  do M oskw y anglo -  f ra n  
cuska m is ja  w o jsko w a , rze 
kom o w  celu zaw a rc ia  po
rozu m ie n ia  o w za je m n e j po 
m ocy na w ypa de k  ag res ji 
n ie m ie ck ie j niezależnie od 
Jej k ie ru n k u . P rzeb ieg ty c h  
ro ko w a ń  odsłan ia w  p e łn i 
p ra w d z iw e  in te n c je  A n g li i  
i  F ra n c ji.

Zgoda rządu po lsk iego na 
przepuszczenie w o js k  ra 
dz ieck ich  przez te ry to r iu m  
P o lsk i b y ła  d la  Z w ią zku  
R adzieckiego ka rd y n a ln y m  
w a ru n k ie m  zaangażowania 
s ię  w  w o jn ę  z  N iem cam i. 
Toteż de legacja radz iecka 
zaproponow ała , ab y  rządy 
F ra n c ji i  A n g lii,  k tó re  m a
ją  u k ła d y  sojusznicze z 
Po lską p rze p row a dz iły  w  
te j sp ra w ie  rozm ow y z  rzą 
dem po lsk im  i  s k ło n iły  go 
do p rz y ję c ia  rad z ie ck ie j 
p ro po zyc ji.

B e ck  w  d n iu  JO ^sierpnia 
depeszował do sw o ich  am 
basadorów  w  M oskw ie, Lon 
d y n ie  i  P a ryżu , że na 
an g lo -fra ncu sk ie  dem arche 
w  W arszaw ie odpow ie
d z ia ł:.........Jest rzeczą n ie 
dopuszczalną, aby te  pa ń 
s tw a d y s k u to w a ły  o  w y 
zyskan iu  w o jsko w ym  te ry 
to r iu m  Innego państw a su
w erennego. Polskę z Sow ie
ta m i żadne u k ła d y  n ie  łą 
czą i n ie  je s t in te n c ją  rzą  
du  po lsk ieg o ta k i uk ła d  
zawrzeć” .

PO  O D P O W IE D Z I 
B E C K A  a n g lo -francus- 
ka  de legacja opuściła  
M oskw ę. P rzyb y ła  tam  
n ie  po to , aby zawrzeć 
u k ła d  w o js k o w y  o 
w za je m n e j pom ocy. 
D elegac ja  ang ie lska  
w y jeżdża jąc  z L o n 
dynu  n ie  o trzym a ła  na 
w e t od swego rządu peł 
p om ocn ic tw a  na zaw ar
cie tak iego  uk ładu . F ran  
c j i  i  A n g lii chodz iło  o 
to , aby N iem cy po zd ła 
w ie n iu  P o lsk i u de rzy ły  
od razu na Z w iązek  Ra 
dz ieck i. Jego rę ka m i 
ch c ia ły  w yc iągać d la  sie 
b ie  kasztany z ognia. 
Z w ią ze k  R adzieck i n ie  
m ó g ł angażować się w 
w-ojnę z N iem cam i, n ie  
m a ją c  zgody rządu po l
skiego na w puszczenie 
jego  w o js k  na te ry to 
r iu m  P o lsk i. N ie  m ógł 
czekać —  ja k  to  propo
n ow a ła  A n g lia  i  F ranc ja  
—  aż a rm ie  h itle ro w s k ie  
d o jd ą  przez P o lskę do 
jego  g ra n ic  i  wówczas 
dop ie ro  pod jąć w a lkę . * 
N iem cam i. N ie  
w ła sn ym i rę ka m i

m óg ł
.... .......  -  -r— ... w ią 

zać p ę tli na s w o je j szyi.

H IT L E R  szyku ją c  napaść 
na  Polskę ob aw ia ł się — 
chociaż bezpodstawnie — 
ie  rząd po lsk i może szu
kać  pom ocy u Z w ią zku  Ra
dzieckiego. C hc ia ł się więc 
p rze c iw ko  tem u zabezpie
czyć na drodze zaw arcia 
n iem iecko - radzieckiego 

p a k tu  o  nieag res ji.

W  za is tn ia łe j s y tu a c ji 
rząd  radz ieck i w id z ia ł się 
zm uszony pro po zyc je  te 
P rzy jąć. Rząd rad z ie ck i za
s trze g ł sobie p rz y  ty m , że 
w  raz ie  w o jn y  po lsko  -  nie 
m le c k ie j N iem cy  n ie  mogą 
zaw ładnąć ziem  u k ra iń 
skich, b ia ło rusk ich  i  l i te w 
sk ich  wchodzących w  skład 
państw a po lskiego i że te 
reny te w  razie k lę sk i Po l
s k i zostaną obsadzone 
przez A rm ię  Radziecką.

Na co liczy ła , czym  
k ie ro w a ł*  sp ra w u jąca  w ła 
dzę w  Polsce k l ik a  sana
cy jna , odrzuca ją« pomoc 
w o jskow ą Z w ią zku  Radziee 
kiego?

Na s iłę  m ilita rn ą  P o lsk i 
lic zyć  n ie  m ogła.

N ie  m óg ł też Uczyć rząd 
san acy jn y  na pom oc ze 
»trony F ra n c ji i  A n g lii,

H it le r  uderza jąc na  Po l
skę n ie  lęka ł się Jej za
chodn ich „so ju szn ikó w ” . 
O gołoc ił bow iem  zachodnią 
granicę N iem ie c  ze sprzętu 
bo jow ego i  żo łn ie rzy .

W ie lka  s iła  fran cu sko  *
angie lska ze s to ic k im  spo
ko je m  obserw ow ała , ja k  
Po lska brocząc k rw ią , g in ie  
pod .ftttłę ręw stottl ciosami.

IN T E N C J A  b y ła  
aż nazbyt p rz e jrz y 
sta. W szak po tru p ie  
P o lsk i H it le r  idz ie  
na wschód, p rzec iw 
ko  Z w ią z k o w i Ra
dzieckiem u. N ie  trz e 
ba m u w ię c  przeszka 
dzać, an i osłab iać je 
go s iły . R achuby oka 
za ły  się n iezbyt do
k ładne. P rzed ude
rzen iem  na Z w iązek 
R adzieck i N iem cy 
o b ró c iły  swe w ilcze  
zęby na Zachód.

IL E Ż  TO R AZY słyszeliś
m y  i  po dziś dz ie ń  słyszy
m y  słowa A n g lik ó w  1 F ran 
cuzów : „M Y Ś M Y  W YPO
W IE D Z IE L I W ÓJNĘ N IE M 
COM W OBRONIE PO L
S K I” . Jest w tym  pó ł praw  
d y . A  pó ł p ra w d y, to  ca
le  k łam stw o. F ra n c ja  i Ang 
l ia  w praw dzie  w ypow iedz ią  
ty  N iem com  w ojnę, lecz 
w o jn y  o  Polskę z n im i nie 
p ro w a d z iły . -

I  n ig dy  p row adzić  n ie  
będą.

Po klęsce w rześniowe]
sanacy jno - faszystow ski 
obóz re a kc ji po lsk ie j u ku ł 
teorię, ja k o b y  Zw iązek Ra
dz ie ck i „ w b i ł  cóż w plecy 
P o lsk i’ 7. C yn iczn i zbrod
nia rze , k tó rzy  z  pe łną św ia 
dom ością i z  ca łą  prem e
d y ta c ją  u śm ie rc ili Polskę 
sw o ją  zdradziecką, an tyna- 
rod ow ą  p o lity k ą  us iło w a li 
w łasną zbrodn ię przyp isać 
Z w ią zko w i R adz.eckiem u. 
R ozlew ając ja d  n ienaw iśc i 
do Z w ią zk i! Radzieckiego 
us iło w a li za tą  tru ją cą  k u r 
ty n ą  u k ry ć  przed narodem  
sw o ją  odpow iedzia ioość za 
zgubę P o lsk i. O b w in ia li 
A rm ię  Radziecką, że to  o- 
na, przekraczając 17 w rze* 
n ia  daw ne granice Po lski 
rzekom o un ie m o ż liw iła  A r 
m ii  P o lsk ie j dalszą w alkę 
z ko h o rta m i H itle ra , k tó ro  
w  tym  czasie zna jdo w ały  
się ju ż  pod W łodz.rn ierzem  
W o łyńsk im .

Jed yny  re a ln y  p lan , ja k i 
op racow a ł rząd sanacy jny 
i  sztab ge ne ra lny A rm ii 
P o lsk ie j na w ypadek w o j
n y  — to  p la n  uc ieczk i x 
k ra ju .

Zgubnej d la  P o lsk i, a n ty 
rad z ie ck ie j postaw y po li
tyczn e j obóz san acy jn y  i  
p ra w ico w i p rzyw ód cy  p a r
t i i  opozycy jn ych  m e ty lk o  
n ie  z m ie n ili po ka ta s tro 
fie  w rześn iow e j, lecz Jesz
cze ba rdz ie j ją  zaostrzy li. 
U k u li w spó ln ie  zakłam aną 
te o rię  o „d w ó ch  w rogach”  
P o lsk i.

T eo ria  ta  s ta ła  się funda
m en ta lną  zasadą p o lity k i 
rządu em igracy jnego i  jego 
eksp ozy tu r w k ra ju .

W Y PŁYW AJĄC A z k laso
w ych inte resów  bu rźuaz jl 
teoria  o „dw óch  w rogach”  
P o lsk i uderza ła w idee w al 
k i  narodow o -  w yzw oleń
czej, dyk to w a ła  rozkazy 
%vzy\vające do „s tan ia  z brt» 
n ią  u  no g i” , ob iek tyw n ie  
g ra ła  na rzecz okupa n ta  
h itle ro w sk ie go , w  sw ych za 
łożeniach łączy ła  Się z m o
nach ijską  p o lity k ą  m o
cars tw  zachodnich, b y ła  ob 
liczona na w yk rw a w ie n ie  
się Zw ią zku  Radzieckiego 
w  w o jn ie  z  N iem cam i.

T A  W Ł A Ś N IE  zak ła 
m ana te o ria  o „dw óch  
w rogach7’ P o lsk i stano
w iła  g łów ną  l in ię  po
d z ia łu  m iędzy PPR  a u - 
g ru p o w a n ia m i Obozu 
Londyńsk iego  I całą 
re a kc ją  polską. W alczą
cy o w olność i  n iepod le  
głość na ró d  p o lsk i m ia ł 
ty lk o  jednego w ro g a  
—  N iem cy h itle ro w s k ie . 
W  Z w ią z k u  R adzieck im  
naród  p o lsk i m ia ł swe
go p rzy ja c ie la , p rzyszłe
go w y z w o lic ie la  z h it le 
row sk iego  ja rzm a . Z  te j 
rzeczyw istości w y p ły w a  
ła  l in ia  po lityczn a  PPR.

W7 OKRESIE poprzedzają
cym  na jazd N iem iec na 
Polskę i  w  początkow ym  
okres ie o ku p a c ji re w o lu 
c y jn y  ru c h  rob o tn iczy  p o 
zbaw iony b y ł sw o je j p a r
t i i .  K o m unis tyczna P a rt ia  
P o lsk i poprzedn iczka Po l
sk ie j P a r t ii  R obotn iczej — 
została bow iem  w  r .  1938 
m s iA s w M  w, ir& ę icz flyę ij

oko licznościach zw iązanych 
z „k u lte m  jed no s tk i” . A le  
kom uniśc i pozostali.

N ie  ła tw o  by ło  odbudo
wać rew o lu cy jn ą  pa rtię , a 
m ów iąc ściśle zbudować no 
wą m arks is tow sko - le n i
now ską pa rtię , k tó re j próg 
ram  dz ia łan ia  odpow iadał
b y  now ej sy tu ac ji h is to rycz 
ne j. Od pie rw szych tygod
n i o ku pa c ji, kom uniśc i w 
różn ych m iejscowościach 
k ra ju  zaw iązali dzia ła lność 
kon sp ira cy jn ą , budu jąc o r
ganizacje an ty faszystow 
skie, s ta w ia jąc  sobie za 
cel w a lkę  o niepodległość 
P o lsk i.

Jest rzeczą zupe łn ie  zro
zum ia łą , że w  ówczesnej 
sy tu ac ji, stw orzone przez 
kom u n is tó w  organizacje, 

ja k  „S tow arzyszen ie  P rzy 
ja c ió ł ZSRR” , „M ło t i 
S ie rp” , „Z w ią zek  W alk i Wy 
zw oleńczej” , „P o lska  Ludo 
wa”  i szereg in n ych  nie 
m og ło posiadać an i s k rys 
ta lizo w an e j kon cep c ji w a l
k i z okupantem , an i też 
sk rys ta lizow a ne j kon cep c ji 
społeczno - po lityczne j no
w e j P c lsk l,

N A  B A Z IE  T Y C H  OR 
G A N IZ A C J I i z ich 
tw ó rczych  poszukiw ań
—  zwłaszcza „Z w ią z k u  
W a lk i W yzw oleńcze j”  w  
s tyczn iu  1942 r. pow sta
ła  Polska P a rt ia  Robot
n icza. In ic ja ty w a  pow o
ła n ia  do życ ia  PPR w y 
szła od g ru p y  po lsk ich  
ko m un is tów , którzy, prze 
sz li za Bug, a w  g ru 
dn iu  1941 r. p o w ró c ili 
p rzy  pom ocy radz ieck ie j 
do k ra ju . Na je j czele 
s ta li M a rce li N O W O T
K O  i Paw e ł F IN D E R .

Od c h w ili pow stania, 
PPR  w ysunę ła  na czoło 
sw ych  zadań i  zadań na 
rodu  bezw zględną w a lkę  
z najeźdźcą h it le ro w 
s k im  o wolność i n iepo
dległość ojczyzny.

PPR  w śród  wszyst
k ic h  ugrupow ań p o li
tycznych  dz ia ła jących  w  
k ra ju  b y ła  p ierw szą 
p a rtią , k tó ra  pod ję ła  
w a lkę  zb ro jn ą  z okupan 
tern przez sw oje oddzia
ły  p a rtyza n ck ie  G w a rd ii 
Lu d o w e j.

G W A R D IĄ  LU D O W A, 
a pó źn ie j pow ołana 
przez K R N  A rm ia  L u 
dow a p rze k re ś liły  w  
p ra k tyce  rozkazy K o 
m endy G łów ne j A K  o 
„s ta n iu  z b ro n ią  u no
g i':, s ta n o w iły  zarazem 
do n io s ły  c z y n n ik  m o ra l
no  - p o lity czn y  m o b ili
zu ją cy  na ród do w a lk i 
w yzw oleń cze j i potęgu
ją c y  ru ch  oporu. Pod 
w p ływ em  dz ia łań  zb ro j
n ych  G L  i A L  rod z ił 
s ię  pęd do w a lk i w  sze
regach A K  i  BCh.

PPR  w  poczuciu od
pow iedz ia lnośc i za losy 
narodu, za skuteczność 
jego  w a lk i w yzw o leń 
czej w ysunę ła  i  re a lizo 
w a ła  hasło jednoczenia 
w szystk ich  s ił narodu w  
a n ty h it le ro w s k im  fro n 
c ie  narodow ym . Zw raca  
ła się z p ropozyc jam i 
połączenia s ił do w spó l
ne j w a lk i z okupantem  
do s tro n n ic tw  Obozu Lon 
dyńskiego. do D elegatu
r y  K ra jo w e j rządu em i
g racyjnego, do k ie ro w 
n ic tw a  jego  o rgan izac ji 
w o jskow ych , m im o  iż  
w szys tk ie  te  czyn n ik i od 
n o s iły  się z n ienaw iśc ią  
do naszej p a r t i i,  okreś
la ły  ją  m ianem  ..sowiec
k ie j a g en tu ry ” , n ie  prze 
b ie ra ły  w  żadnych środ
kach w a lk i z  PPR,

W IO SN Ą r .  IMS odbvty  
dw a «p otkan ia  m iędzy 

prze ds ta w ic ie la m i k ie ro w 
n ic tw a  PPR a prze ds ta w i
c ie la m i de leg a tu ry . Propo
n o w a liśm y  naw iązanie
w spó łpracy  na  odc inku  w a l 
k i  z okupantem , w zajem ne 
pow iązanie eie Sztabu G łów  
nego G L  i K om endy Głów- 
ne l A K , op racow anie p lanu 
ko n k re tn ych  a k c ji bo jo- 
w yeh , przede w szystk im  na 
ko le jo w ych  trasach ko m u 
n ik a c y jn y c h  i  w ykon an ie  
ich  w spó lnym i s iła m i O L  i  
A K . A le  de legaturze spra
w a  w a lk i z N iem cam i d la  
u tru d n ie n ia  Ich s y tu a c ji na 
fro n c ie  wschodn im  była zu 
pe łn ie  obca. W ięcej naw et
— k ie ru ją c  się te o rią  o 
„d w ó c h  jw ro ca ch l’ Pe ł «ryś mm.

w ychodz iła  z założenia, że 
nip wolno u tru dn iać  N iem 
com w a lk i ze Z w iązk iem  
R anzieckim . Postawionego 
przez nas tem atu w a lk i z 
okupantem  nawet n ie  pod- 
ję i*. W ysunę!7 na tom iast 
sprawę K o n s ty tu c ji „K w ie t 
n io w e j” , podporządkowania 
się rządow i em igra cy jn em u, 
g ra n ic  w schodnich Po lski, 
zap rzeczyli naszym oskarżę 
niom , że ich ogn iw a orga
n iza cy jne  sporządzają spisy 
kom unis tów , a późnie j po 
goebbelsow skiej p ro w o ka 
c j i  ka ty ń s k ie j delegatura 
zakom un ikow ała  nam l i 
stown ie, że z ryw a  naw iąza 
ne rozm ow y.

Obóz lon d yń sk i i cala 
rea kc ja  pod ję ły  w a lkę  z 
PPR od c h w ili je j  pow sta
n ia . Jak  to  w yn ika  z w ie lu 
do ku : .tentów  i p u b lik a c ji, 
ju ż  w r. 1942 przy  Kom en
dzie G łów n e j A K  powstała 
specjalna kom órka , k tó ra  
zb ie ra ła  in fo rm a c je  o 
PPR-owcach, gw ardzistach 
i sporządzała ich  im ienne 
w ykazy oraz insp iro w a ła  
an tykom unis tyczną i  a n ty 
radziecką propagandę. W 
r. 1943 pow ołano do tych  
ce lów  spe c ja ln y  w ydz ia ł 
p rzy  biu rze in fo rm a c ji i 
p ropagandy kom endy A K . 
Pod kon iec tegoż roku  Ko
m enda G łów na A K , delega
tu ra  i popiera jące ją  p a r
t ie  po w o ła ły  K o m ite t A n ty  
kom u nis tyczn y d la  o rg an i
zow ania i koo rdynow an ia  
w a lk i z PPR i szkalow an ia 
Z w ią zku  Radzieckiego.

W  S IE R P N IU  1943 r. B ó r- 
J .om orow ski w y d a ł rozkaz 
kom endantom  okręgów  i ob 
w odów  A K . k tó ry m  — ja k  
p isa ł wówczas w  sw ym  
spraw ozdaniu -do r z ą d u 'lo n  
dyńskiego — nakaza ł „ w y 
stąp ić  zb ro jn ie  p rzec iw ko 
elem entom  p lą d ru ją cym , 
bądź w yw ro to w o  -  bandyc
k im . Położyłem  nac isk  —pl 
sze Bór — na konieczność 
l ik w id a c j i  przyw ódców  
band” .

Z b rod n iczy  rozkaz B o ra  
poc iągną ł za sobą m ord w ie  
lu  PPR-owców  i  gw a rd z i
stów . Do n a jp o tw o rn ie j
szych na leży podstępne w y 
m ordow an ie  nu Lubelszczyź 
n ie  całego oddzia łu p a rty 
zanckiego G w ard ii Lu do 
w e j, liczącego 30 lú d z i. Wo
bec oburzenia, ja k ie  m ord 
ten  w yw o ła ł w  społeczeń
s tw ie , Kom enda G łów na 
A K  us iłow a ła  z rzuc ić  z sie
bie m oralną odpow iedz ia l
ność za tę zbrodn ię , k tó rą  
p o pe łn iła  faszystow ska ban 
da z tzw . N arodow ych S ił 
Z b ro jn ych , w łączonych póż 
n ie j do A K . M ordów  dopu
szczały się rów n ież fo rm a 
c je  podległe Kom endzie 
G łów n e j.

PPR n ie  dała s ię  sprow o
kow ać, n ie  poszła na w a lk i 
b ra tobójcze . Na w śc iek łą  
nagonkę, na m ordy , k tó re  
org an izo w a li * k tó ry c h  się 
dopuszczali na jba rd z ie j za
c ie trze w ie n i i  sfaszyzowani 
p rze c iw n icy  kom unizm u i 
w ro go w ie  Z w ią zku  Radziee 
kiego, PPR odpow iedzia ła 
hasłem : N IE  B Ę D Z IE  WOJ 
N Y  DOM OW EJ PODCZAS 
W O JN Y Z N IE M C A M I. To
czyła n ie p rze rw an ie  w a lkę  
o F ro n t N arodow y, na w ią 
zyw ała  ko n ta k ty  i w spó ł
pracę z n iekom un is tyczną 
lew icą  społeczną, z do łow y 
m i og n iw a m i fo rm a c ji 
BCh i A K .

Rosła s iła  PPH; m no ży ły  
eie pa rtyzan ck ie  od dz ia ły  
G L. w  k tó ry c h  obok P o la
ków  w a lczy ło  n ie m a ło  ra 
dz ieck ich  żo łn ie rzy  i  o fice  
ró w  zb ie g łych  z h it le ro w 
sk ich  obozów, a także w y r  
w an ych  z ge tt gw ardzistów  
narodow ości żydowskiej«

W brew  fa łszom  głoszo
n y m  szeroko przez obóz 
lon d yń sk i, ja k o b y  PPR by ła  
„ s u to  opłacaną agenturą 
M o skw y ” , PPR przez ca ły  
okres swej dzia ła lności n ie  
otrzym ała  żadnej pom ocy 
fina nso w e j z  zewnątrz.

N A  P R Z E Ł O M IE  
1943/1944 z in ic ja ty w y  
PPR  pow ołana została 
K ra jo w a  Rada N arodo
wa. Oznaczało to  zasad
n iczy  z w ro t w  do tych 
czasowej w a lce  PPR  o 
F ro n t N arodow y.

zg iną ł w  ta je m nicze j kata
s tro f ie  sam olo towej i nie 
w yk lucza ła , że może cjp sta 
nąć na czele rządu po w y 
zw olen iu  Polski. W ie le oko 
liczności w skazu je. że 
spraw cy w zględn ie in s p ira 
to rzy  te j ka tas tro fy  w yw o
d z ili się z określonego lo n 
dyńsk iego środow iska em i
gracyjnego. k tó re  zwalczało 
zaciekle gen. S ikorskiego, 
szczególnie za jego uk ła d  
zaw a rty  w  1942 r. ze Zw iąż 
k iem  R adzieckim , w  k tó 
rym  została pom in ięta spra 
wa wschodn ich g ra n ic  Po l
ski.

Podtrzym ana przez obóz 
lon dyń sk i goebbelsowska 
p ro w o kac ja  katyńska

w adzili 
sunków

do -

W  P IER W S ZY M  O K R E
SIE sw ej dzia ła lnośc i PPR 
n ie  w yk lu cza ła  m ożliwości 
osiągnięcia jakiegoś porożu 
m ien ia  z D elega turą K ra jo  
wą rządu em igracyjnego, 
przede w szys tk im  w  zakre 
sie w spó lne j w a lk i z N iem 
cam i, co samo przez się o t
w ie ra ło b y  drogę rów nież 
do po rozum ien ia  po lityczne 
go. W obec rządu e m ig ra cy j 
nego PPR za jm ow a ła  zaw 
sze «tanow isko k ry tyczn e , 
zwalczała podstawę prawną 
tego rządu — sanacyjną 
K o n s ty tu c ję  K w ie tn io w ą  — 
n ie  atakow a ła jednak 
pierwszego pre m ie ra  tego 
rządu; generała S IK O R . 
SKIEO<L*«fct«VKi_w_ i 943_r ^ __ /D o k o ń e z ^ n U  n a  .u t

dyp lom atyc: 
m iędzy po lsk im  rządem  
em ig ra cy jn ym  a Z w ią zk iem  
R adzieckim . F a k t ten. a 
także nasilen ie przez de le
gaturę i je j  Stronn ictwa 
w rogiego kursu  p rzec iw ko 
PPR oraz podjecie przez 
Kom endę G łów ną A K  
wspom nianego ju ż , prze je te  
go przez nas, ta jnego roz
kazu Bora o l ik w id a c ji 
„band w y w ro to w y c h ’7. tj« 
naszyci] oddz ia łów  p a rty 
zan ck ich  — w skazyw a ły , że 
w szelk ie rachuby na ja k ie  
k o lw ie k  porozum ienie z 
obozem lo n d yń sk im  są n i«  
realne.

W 1943 R. W  Z W IĄ Z 
K U  R A D Z IE C K IM  zaczę 
ła  się fo rm ow ać A rm ia  
Polska pod .  dow ódz
tw em  gen. BERLINGA« 
pow sta ł Zw iązek P a tr io  
tó w  Po lsk ich , zaś A r 
m ia  Radziecka, grom iąc 
N iem ców , posuwała się 
naprzód, coraz b liże j 
P o lski.

PO W O ŁA N IE  KR N  ozna
czało utw orzen ie  w  k ra ju  
przez s i ły  dem okratyczne 
P o lsk i Podziem nej ośrodka 
po litycznego , przeciw staw ne 
go Obozowi Lo nd yńsk iem u . 
Ja ko  g łów ne s iły  po lityczne 
w  skład K R N  w eszły; Po l* 
ska P a rtia  R obotnicza; F a r 
tia  Lew ioow ych Soc ja lis tów  
— RPPS, rad yka lne  sk rzyd  
ło  S tronn ic tw a Ludow ego— 
„W o la  L u d u ”  oraz ug rup o 
wan ia dem okratyczne, sku
p ia jące  przeważnie postę- 

- pową in te lige nc ję . W czasie 
Pow stania W arszawskiego 
zg ło s iły  akces do K R N  le w i 
cow e ugrupow an ia  p o li
tyczne, k tó re  w  tym  sam ym  
czasie gdy powstała K R N  
u tw o rz y ły  c ia ’ o po lityczne 
pod nazwą: C entra lizac ja  
S tro nn ic tw  Soc ja lis tycz
nych , D em okra tycznych i  
S yndyka lis tyeznych.

KR N , na czele k tó re j sta 
ną ł Bolesław  BIER U T, na 
p ie rw szym  sw ym  p lena r
n ym  zeb ran iu  pow oła ła  
do życ ia A rm ię  Ludow ą, 
s ta w ia jąc  na je j  czele gen. 
M ich a ła  ŻYM IER S KIE G O . 
N akreś la jąc w y tyczne prze 
budow y s tosunków  społecz
no -po lity czn ych  po w yzw o
len iu  P o lsk i, KR N  postaw i
ła przed narodem , ja ko  za
danie na jw ażn ie jsze, w a l
kę z N iem cam i i jednocze
nie  w te j walce w szystk ich  
s ił. P rok lam ow ała  sojusz 
P o lsk i zę Z w ią zk iem  Ra
dz ieck im , ja ko  fu nd am en
ta ln ą  zasadę swej p o l i ty k i,

w  K A Ż D Y M  PO SU NIĘ
C IU  PPR obóz lon d yń sk i 
w id z ia ł „rę k ę  M oskw y” . 
W edług jego propagandy 
K R N  rów nież powstała na 
„ro zka z  M oskw y” , w  rze
czyw is tośc i Zw iązek Ra
dz ieck i dow iedzia ł się o  
KR N  dopiero po je j  powsta 
n iu . B y ło  rzeczą bardzo 
ważną, aby powstała w 
Z w ią zku  Radzieckim  A rm ia  
Polaka, uznała nad sobą po 
lity czn e  zw ie rzchn ic tw o  
K R N . Zostało to  p o zy tyw 
nie  zała tw ione przez de lś- 
gacJe KR N  na czele z M a- 
rianem  SP YC H A LS K IM , 
k tó ra  przedosta ła się do 
Z w ią zku  Radzieckiego i  
k tó ra  też w spó ln ie  ze Zw iąż 
k iem  p a tr io tó w  P o lsk ich  
u s ta liła  skład osobowy Pol 
«kiego K o m ite tu  W yzwole
n ia  Narodowego, ja k i zo
s ta ł pow ołany po w yzw olę 
n iu  przez A rm ię  Radziecką 
pierwszego skraw ka z iem i 
po lsk ie j.

D Z IE Ń  22 L IP C A ' 
1344 R. — w yd a n y  w  
ty m  d n iu  M a n ife s t 
P K W N  —  s ta ł się da tą  
p rze łom ow ą w  h is to r ii 
narodu polskiego. W ów 
czas to , po raz p ie rw 
szy w  sw e j h is to r ii k la 
sa robo tn icza, d z ia ła jąc  
w  sojuszu robo tn iczo  - 
ch łopsk im , sta ła  się k la 
są rządzącą w  pow sta ją  
cej do życia  now ej P o l
sce. Po raz p ie rw szy  w  
h is to r ii narodu po lsk ie 
go, m arks is to w sko -le n i
now ska p a rtia  k lasy ro 
bo tn icze j i  mas p ra cu ją  
cych —  PPR, sprzym ie-
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Przemówienie Wł. Gomułki
{D okończenie ze s tr .  3)

rzona w  je d n o lity m  fro n  
c ie  z le w ico w ą  PPS ob
ję ła  s te r w ła d zy  pań
s tw o w e j w  Polsce, p rzy  
w sp ó łudz ia le  ra d y k a ln e j 
p a r t i i  c h ło p sk ie j — 
S ti'o n n ic tw a  Ludow ego, 
o raz  p a r t i i postępowej 
in te lig e n c ji —  S tro n n ic  
tw a  Dem okratycznego. 
D y k ta tu ra  p ro le ta r ia tu  
p rz y ję ła  fo rm ę  D em o
k r a c j i  L u d o w e j.

W Y Z W O L E N IE  P O LS K I 
"Przez A rm ię  R adziecki! i  
W o jsko  Po lskie , odzyskan ie 
niepodległości w  now ych, 
sp ra w ie d liw ych  gran icach , 
u tw o rzen ie  w ładzy lu d o w e j 
i  dokonane przez n ią  głębo 
k ie  przeobrażen ia społeczne 
— p o tw ie rd z iły  słuszność 
m y ś li p o lity czn e j PPR. Le 
g ła  w  gruzach sprzeczna z 
in te resa m i na rod u , re a k 
c y jn a , an ty rad z iecka  k o n 
cep c ja  obozu lo n d yń sk ie 
go  — leg ia  w  gruzach i 
zg liszczach W arszaw y, w  
grobach 150 tys ię cy  Jej 
m ieszkańców

Pow stan ie  W arszaw skie— 
to  zbro dn iczy  owoc p o lity 
k i  obozu londyńsk iego. D o 
w ództw o A K  i szef delega 
tu ry ,  k tó rz y  w spó ln ie  podję 
11 decyzję o  ¡rozpoczęciu 
pow stan ia, k ie ro w a li się o- 
bawą, że w ciągu 2—3 dn i 
może w kro czyć  do W arsza
w y  A rm ia  Radziecka. A b y  
n ie  przespać c h w il i  l  ob jąć  
W arszawę w  sw oje  posiada 
n ie  przed w kroczen iem  
w o jsk  radz ieck ich , w ys tą 
p ić  w obec n ic h  w  r o l i  „go  
spodarza’'  — o g ło s ili po
w stan ie.

B A N K R U C I, k tó rz y  
p ro k la m o w a li Pow stan ie 
W arszaw skie, n ie  m ie li 
n ic  do w yg ra n ia , cho
d z iło  im  ty lk o  o dem on 
s tra c ję  po lityczną  prze 
c iw ko  Z w ią zko w i Ra
dz ie ck iem u , a po s ta w ili 
na k a rtę  sto licę P o lsk i 
i  życie je j  m ieszkań
ców. Odpowiedzia lność 
za Pow stan ie W arszaw - 

■ sk ie  ponosi M ik o ła jc z y k  
i  jego rząd lo n d y ń s k i 
oraz k ie ro w n ic y  p o li
ty c z n i i  w o js k o w i w a r
szaw skich ekspozytur 
te go  rządu.

P O W STA N IE  W AR SZAW  
SICIE m a dw a ob licza . Jed 
no — to  bohaterska, pełna 
pośw ięceń w a lk a  pow stań
ców  z. N iem cam i, d ru g ie  — 
to  haniebna, zbrodn icza  
k a r ta  an ty ra d z ie ck ie j p o li
ty k i  rządu em ig ra cy jn eg o  
i  k ra jo w ych  p rzyw ódców  
obozu londyńsk iego.

Razem z A K  w  pow sta
n iu  b ra ła  ud z ia ł A L , k tó re j 
fo rm a c je  l ic z y ły  oko ło  ty 
siąca lu d z i o raz podległe 
„c e n tra liz a c ji”  oddz ia ły  
P o lsk ie j A rm ii  Ludow ej. 
7, g in ą ł w pow stan iu  c a ły  
w arszaw ski sztab A L .

R E A L IZ A C J A  koticep 
c j i  PPR sfo rm u ło w a n e j 
w  sposób n a jb a rd z ie j 
pe ’ n y  w  je j „D e k la ra 
c j i  p ro g ra m o w e j”  u m o t 
l iw i ła  k las ie  robo tn icze j 
i  je j  re w o lu c y jn e j p a r
t i i  stanąć na czele naro 
du , stać się jego  p rze 
w o d n ią  s iłą , sp raw iła , 
że p a rt ia  k lasy  ro b o tn i 
cze j m og ła  stać się p a r
t ią  narodu, dow iod ła , 
że spraw a w yzw o len ia  
narodow ego i  społeczne 
go, spraw a n iepodleg ło  
ści, d e m o k ra c ji i  socja 
l iz m u  zw iązane są ze so 
bą n ie roze rw a ln ie .

*  •  *

Ź R Ó D Ł E M  S IŁ Y  i
d z ie jo w ych  zw yc ię s tw  
P P R  b y ło  to , że w a l
cząc o w ie lk ie  ce le  k la 
sy ro b o tn icze j i  narodu, 
k ie ro w a ła  się w y tyczn y  
m i m a rks izm u  -  le n in iz  
m u , ko n fro n to w a ła  je  
7. rzeczyw istością , uczy
ła  się je  stosować w  
sposób tw ó rczy , zgod
n ie  z w ym o g a m i now e
go okresu  h isto rycznego 
i  k o n k re tn y m i w a ru n k a  

m i p o ls k ie j rzeczyw is to  
ści.

To też PPR i w  w a ru n  
kach  o k u p a c ji i  w  p ie rw  
szych la ta c h  P o lsk i L u 
d o w e j, p row adząc  w a l
kę  na d w a  f ro n ty  — z 
te n d e n c ja m i o p o r tu n i-  
s tyczn ym i i  s e kc ia rsk i- 
m i — zdecydow anie 

zw a lcza ła  pog lądy dog
m atyczne i  le w a ck ie  
tendencje .

U Z N A JĄ C  K O N IE C Z 
NOŚĆ stosow ania bez
w zg lędnych re p re s ji d la  z ła  
m an ia  zac ie k łe j a n ty lu d o - 
w e j w a lk i re a k c ji — p a rtia  
dbała , by  c iosy ud erza ły  
ty lk o  w  w in n ych . PPR po
tę p ia ła  m e to dy  bezpraw ia . 
O stro też k ry ty k o w a ła , a 
na w e t usuw ała z po ste ru n
k ó w  p a r ty jn y c h  ty c h , k tó 
rz y  c h c ie li ś rod kam i ad m i
n is tra c y jn y m i zastąpić pra-

PPR zawsze s ta ła  na 
g ru n c ie  te z y  m arks i- 
ftow sko-łenJ no w *k  ie j, te  
p a tr io tyzm  i  In te rn a c jo 
n a lizm  zw iązane są w  
sposób org an iczn y  i do 
w io d ła  tego w  p ra k tycz  
n e j dz ia ła lnośc i,

' " « « i
PPR  OD P IE R W S ZE J 

C H W IL I w id z ia ła  w  
p a ń s tw ie  so c ja lis tycz 
n y m  — Z w ią z k u  Radziec 
k im  i  w  K P Z R , czo ło
w ą  s iłę  an ty fa szys to w 
ską, k lasow ego .sojusz
n ik a  p o ls k ic h  m as p ra 
cu jących  i  na tu ra lnego , 
na jw ie rn ie jsze g o  sp rzy 
m ierzeńca narodu  p o l
sk iego  w  jego  w a lce  o’  
w yzw o le n ie  się z p ę t h it  
le ro w s k ie j o ku p a c ji.

U K Ł A D  PO LSK O  - R A 
D Z IE C K I t  kw ie tn ia  1945 r.
0 p rzy ja źn i, w za jem nej po 
m ocy i  w spó łpracy po w oje n 
n - j  sta ł się g ra n ito w ym  
fundam en tem  n o w ych  s to
sunków  m iędzy Po lską  a 
Z w ią zk iem  R adzieck im . 
PPR  ksz ta łtow a ła  w  n o 
w ym , bra te rsk im  duchu 
s to sun k i z sąsiedn im i i  po 
zosta łym i k ra ja m i demo 
k ra c j i  lud ow e j, z ca łym  o- 
bozem soc ja lizm u.

PPR uważała się zawsze 
za Jeden z oddz ia łów  m ię
dzynarodow ego ru ch u  ko 
m unistycznego, czuła się z 
n im  zw iązana n ie ro ze rw a l
n y m i w ięzam i p ro le ta ria c 
k ieg o In te rn a c jo n a lizm u  1 
w spó lnym i zasadam i ideolo 
g i l  m arks izm u -le n in izm u . 
Zarazem  sta ła na g runc ie  
sw e j sam odzielności p o li
tyczn e j.

S iła  PPR tk w iła  n ie  ty lk o  
w  je j  słusznym  pro g ram ie
1 l i n i i  p o lity czn e j. S iła  ta  
tk w iła  w  Jej lud z iach , w  
ich  gorącym  u m iło w a n iu  i 
bezgraniczne j w ierności 
sp ra w ie  na rodu i  soc ja llz -

P O L S K A  D Z IS IE J 
S ZA , lu d o w a , s o c ja li
styczna — to  k ra j ro z w i 
ja ją c y  w  s zyb k im  tem 
p ie  sw ó j p rzem ysł, ca łą  
ekonom ikę , szko ln ic tw o , 
k u ltu rę .

D aw ne  w aśn ie  z  sąsia 
darn i, fa k tyczn ą  izo la 
cję , fa łszyw ych  p rz y ja 
ció ł, z łudne, pap ie row e 
sojusze z F ra n c ją  i  
W ie lk ą  B ry ta n ią  P o lsk i 
b u rż u a z y jn e j —  Polska  
L u d o w a  zam ie n iła  na 
b ra te rską  p rzy ja źń  i  o -  
w ocną w spó łp racę  ze 
w s z y s tk im i sąs iadam i 
na sw ych g ran icach , za
w a r ła  n ie ro ze rw a ln y  so 
ju s z  ze Z w ią z k ie m  R a 
d z ie ck im , o p a rty  na 
w spó lnych , ż y w o tn ych  
in te resach  i  w spó lnych  
ce lach w y n ik a ją c y c h  ze 
w spó lne j ideo log ii.

M IN Ę Ł O  Z  GÓR Ą 22 la t*
Od c h w ili rozpa len ia  przez 
N iem cy  h itle ro w s k ie  I I  w o j 
n y  św ia to w e j. W ie lo  zm ia n ': 
zaszło w  św iec i«  w  ciągu 
tego okresu. N i*  zm ie n iła  
się ty lk o  faszystow ska, 
rea kcy jn a  ID E A  A N T Y K O - 
M UNEZM U. A n tyko m  un izm  
prze w o dz i znow u po lityce  
m oca rstw  im p e r ia lis tycz 
nych . Jednym  z  na jw a żn ie j 
szych e lem entów  te j p o i!ty  
k i  an tyko m u n izm ti s ta ła się 
odbudow a gospodarczej, po 
lity c z n e j 1 w o jsko w e j s iły  
im p e r ia liz m u  n iem ieck iego 
W N R F.

W  k ilka n a śc ie  la t  po 
w o jn ie  m ie jsce  W ehr
m ach tu  za ję ła  B undes
w ehra* a  na  je j  czele 
zna leź li się gene rałow ie 
h itle ro w scy . K ie ro w n i
cze s ta no w iska  w  do
w ód z tw ie  s i l  z b ro j
n ych  podporządkow a
n ych  N A TO  za ję li p rze 
s tępcy w o je n n i H eus in- 
g e r 1 Speidel.

N O W Y  U K Ł A D  S IŁ . 
ja k i  p o w s ta ł w  św iecie  
po d ru g ie j w o jn ie  św ia  
to w e j, u fo rm o w a n ie  się 
św ia tow ego system u so

c ja lis  tycznego, rozpad
system u ko lon ia lnego , a 
szczególnie o lb rzym ia  
■ m iiita rn o -o b ro n n a  s iła  
Z w ią z k u  Radzieckiego 
p o z w o liły  państw om  ft> 
c ja lis tyczn ym , o raz ko
m u n is tyczn ym  i  robo t 
n iczym  p a rtio m  w  ca
ły m  św iec ie  postaw ić  
tezę, że w  naszych cza
sach w o jn a  n ie  je s t n ie  
u n ikn lo n a . Nasza p o lity  
ka  je s t p o lity k ą  poko
jow ego  w sp ó łis tn ie n ia  
p a ńs tw  bez w zględu na 
ich  u s tró j społeczny.

A le  o b ro n ić  p o kó j m o 
że ty lk o  bezwzględna 

w a lk a  na rodów  na 
w szys tk ich  fro n tach , k tó  
re  tem u służą. Polska 
Ludow a, w szys tk ie  pań 
s tw a  soc ja lis tyczne pro  
w adzą tę  w a lk ę  przede 
w szys tk im  na fro n c ie  

rozbudow y swego poten 
c ja łu  p rodukcy jnego.

W a lka  *  antykom u- 
n iz rae in  — to  w a lk a  c 
pokó j. P o k ó j — to  socja  
lfzm . T a  p ra w d a  przen i 
ka  coraz g łę b ie j do  św ia  
dom  oś c i w szys tk ich  n a 
ro d ó w  św ia ta .

T o też  d z is ia j, k ie d y
obchodzim y 20 rocznicę 
pow stan ia  PPR  należy 
p odkreś lić  i  tę  je j  za
sługę, że w p row adza jąc  
P o iskę na  d rogę socja
lizm u , ty m  sam ym  w p ro  
w a d z iła  ją  na drogę po 
ko ju .

PPR, schodząc jako  
p a rtia  ze sceny d z ie jó w  
po lskiego  ru c h u  ro b o tn i 
czego ze s ta w iła  ten 
ru ch  zjednoczony, ustą  
p iła  m ie jsca  je d n e j 
m arks is tow sko  -  le n i
n o w sk ie j p a r t i i  po lsk ie j 
k la sy  ro b o tn icze j — 
PZPR, k tó ra  s ta ła  się 
ko n tyn u a to rką  ch lu b n e j 
id e i i  ch lu b n ych  k a rt 
s w o je j boh a te rsk ie j p o - j 
p rzedn iczk l. i

W  G d yń sk ie j S toczni 
R em ontow e j zbudow ano  
na zam ów ien ie  K u b y  
d w a  k u try  ryb a ck ie  ty 
pu B-25-ST  —  „P la y a  
G iro n  I ”  i  „P la y a  G iro n  
U ” . W  p rze c iw ie ń s tw ie  
do tra d y c y jn y c h  jedno 
stek tego ty p u  budow a
n ych  w  naszych stocz
n ia ch  i  u żyw a n ych  prze: 
naszych ryb a kó w  a p rzy  
stosowanych do p ły w a 
n ia  w  re jo n ie  S.600 m il,  
oba k u t r y  zakup ione  
przez K u b ę  sam odzie l
n ie  pokona ją  trasę b lis 
ko  7 tys ięcy m i l  przez 
A t la n ty k  i  przebyw ać  
będą w  drodze około  
m iesiąca.

N a z d ję c iu .* podniesie
n ie  bandery ku b a ń sk ie j 
na ku trze  „P la y a  G iro n  
11”.

FO T. U k le je w s k i

Pierwsze dyplomy

magisterskie

298
nauczycieli
studiuje
humanistykę
w  Szczecinie

PRZED trzem a la ty  na 
w n iosek K u ra to riu m  O krę
gu Szkolnego zosta ł urucho 
m io n y  w  Szczecinie p u n k t 
ko n s u lta c y jn y  U n iw ersy te
tu  Poznańskiego lm . Ada
m a M ick ie w icza , na k tó ry  
zgłosiło  się k ilkud z ie s ięc iu  
na uczyc ie li. S łuchacze roz
poczęli s tu d ia  m ag isterskie. 
Do Szczecina zaczęli do jeż
dżać dw a razy. w  m iesiącu 
p ro feso ro w ie  z Poznania i 
p rzeprow adzać sem ina ria , 
le k to ra ty  i  ćw iczen ia , W le 
pie n a to m ia s t w  Ś w in o u j
ściu organ izow ane b y ły  d la  
n a uczyc ie li 3-tygodniow e 
ku rsy .

Obecnie ze s tu d ió w  z za
k re su  f i lo lo g i i  p o lsk ie j ko 
rzysta  — 45 na uczyc ie li, pe 
d a go g ik i — 145, h is to r ii — 
54. ge o g ra fii — 20, m atem a
ty k i  — 12 1 f iz y k i  — 32.

T rzeciego lu te go w  S’zcze 
c in ie  odbędzie się u roczys
tość rozdan ia p ie rw szych 
40 dyp lo m ó w  m agisterskich 
absolw entom  p la có w k i U n i
w e rsy te tu  Poznańskiego w 
Szczecinie. (b)

C ZY W IE C IE  ja k ic h
zasobów suro w có w  ko 
p a ln y c h  m am y w  k ra 
ju  na jw ię ce j?  W łaśnie 
n ie  w ęg la , s ia rk i czy 
m ie dz i — a s o li!

Na czoło po lskiego 
prze m ys łu  solnego w y 
sunęła s ię kop a ln ia  n ie  
po zo rn e j osady g ó rn i
czej W apno w  w o j. poz 
B ańskim . Dostarcza ona 
oko ło  290 tys . to n  so li 
roczn ie

K a rtk i z  h istorii
S Y Ł O  to  17 la t  tem u. W o jska  radz ieck ie  

i  o d d z ia ły  I  A r m ii W P osw obodz iły  n a j
p ie rw  W arszawę, a w  k i lk a  d n i potem  B y d 
goszcz.

Do k ie ro w n ic tw a  te a tru  1 D y w iz j i  K o 
śc iuszkow sk ie j z g ło s ił s ię  pew nego dn ia  
m ło d y  cz ło w ie k  narodow ości ho le n d e rsk ie j, 
n a zw isk iem  Joe B aren ts . R ozm aw ia jąc  na 
m ig i d o w ie d z ie liśm y się, że p ragn ie  on 
w s tą p ić  do naszego w o jska . B y ł z zawodu 
tancerzem  i  g d y  n ie  c h c ia ł ko labo row ać 
z N ie m ca m i o k u p u ją c y m i jego  o jczyznę, 
w ys ła n o  go na p rzym usow e  ro b o ty  do ka 
m ie n io ło m ó w  pod Bydgoszczą.

T u  je d n a k  ró w n ie ż  n ie  c h c ia ł p racow ać d la  
h it le ro w c ó w  i  z ra n ił sobie, n ib y  p rzyp a d 
kiem , p ra w ą  rękę, po czym  dosta ł się do 
szp ita la . W łaśn ie  ko ń czy ł k u ra c ję , g d y  B y d 
goszcz zosta ła  w yzw o lona .

U zyska liśm y  zgodę d o w ództw a  na u m u n 
d u ro w a n ie  go i  n ie o fic ja ln e  p rzy ję c ie  do na 
szego zespołu artys tycznego.

B y ł zn a ko m itym  a rtys tą . Żo łn ie rze  za
ch w y c a li s ię  jego  w ys tę p a m i choreog ra ficz 
n ym i. W ys tępow a ł z n a m i aż do zakończe
n ia  d z ia łań  w o je n n ych  i  jeszcze ja k iś  czas 
potem .

T e a tr  nasz m ia ł c ichą um ow ę z b a ta lio 
nem  sa n ita rn ym , zgodnie z k tó rą  w  czasie

b o jó w , nasze a k to rk i,  a k to rz y  i  m uzycy  za
m ie n ia li s ię  w  sa n ita riu szy , s iostry , noszo
w y c h  i  in n y c h  pom ocn iczych  p ra co w n ikó w  
w o js k o w e j s łu ż b y  zd row ia . Joe B a ren ts  z 
narażen iem  w łasnego życia, w yc ią g a ł ra n 
n ych  żo łn ie rzy  spod huraganow ego ognia, 
p ie lę g n o w a ł ich , asys tow a ł p rz y  zabiegach 

o p e racy jnych  i  s ta ł się u lub ieńcem  w szys t
k ic h  naszych le ka rzy .

ka, tro ch ę  z  ho lenderska , a tro ch ę  po  p o l
sku , a le  czytać i  m ó w ić  po  p o lsku  ju ż  s ię  
n auczy ł (p re n u m e ru je  po lską  prasę), a p isać 
dop ie ro  s ię  uczy. Jes t k ie ro w n ik ie m  dużego 
ho lendersk iego  zespołu choreograficznego. 
Jeździ po ca łe j E urop ie , w ie le  w id z ia ł i  w  
w ie lu  k ra ja c h  gościł, a le  ja k  pisze: „c z u ję  
s ię  p ra w ie  P o lak iem , a w  p e łn ym  ju ż  tego 
słow a  znaczeniu —  K ośc iuszkow cem ” .

Holenderski ochotnik wstąpił w Bydgoszczy do I Armii
Jak Joe Barents 

stał się Józefem Bareskim?
Za b o jo w e  zas ług i zosta ł też odznaczotfJT 

p o ls k im  o rde rem  bo jo w ym .
Po w o jn ie  ś lad  po n im  zaginął.
I  w ła śn ie  k i lk a  d n i tem u o trzym a łem  od 

n iego w iadom ość z H ag i. Z doby ł gdzieś m ó j 
adres i  po 17 la ta ch  napisa ł. W zrusza jący 
b y ł to  lis t. W  n a g łó w ku  f ig u ro w a ła  nazwa 
jego  f i r m y  1 adres. Z m ie n ił im ię  i  nazw isko 
z ho lendersk iego  na po lsk ie  —■ Józe f Barę- 
sk i. P rzeprasza ł, że pisze trochę  z n ie m ie c -

—  „T a m te  fro n to w e  czasy p is a ł —*
w spom inam  ja k o  n a jp ię kn ie jsze  la ta  m o je 
go życ ia  ł  n ig d y  ic h  n ie  zapom nę” .

P ros ił, ażeby napisać do  n iego i  aby se r
deczn ie  p ozd row ić  od „h o lende rsk iego  ocho t
n ik a  —  Kośc iuszkow ca”  w szys tk ich  ko le 
gów —  b y ły c h  i  obecnych  żo łn ie rzy  p o l
sk ich . Z  radośc ią  sp e łn ia m  jego  prośbę.

M g r  p łk . JÓ ZE F G U T E R M A N

BANANY
w CELOFANIE?

P O S Z U K IW A N E  na na
szym  ry n k u  banany  
zb ie ra  się w  n ie k tó 

ry c h  k ra ja c h  p rzez o k rą g ły  rok. 
U nas pokazu ją  się na k ilk a  tygo  
d n i, zim ą.

Smakosze odczuw a ją  b ra k  tycK  
ow oców  z  pow odu  tru d n o śc i t ra n  
sportow ych. B anan  bow iem  m usi 
być przew ożony w  spec ja lnych  
w a ru n ka ch  —  na s ta tk u  ch łodn i. 
N ies te ty , ja k  na  razie , b ra k  nam  
tego rod za ju  ś ro d kó w  tra n sp o rto 
w y c h ; m u s im y  korzystać z  usług  
in n ych  a rm a to ró w  i  p ła c ić  cen
n y m i dew izam i. K oszt sprow a
dzenia do k ra ju  z  G w in e i, gdzie  
k u p u je m y  banany, je d n e j to n y  te 
go owocu, kosztu je  a k u ra t ty le , 
i le  same banany.

Potrzebne są nam  s ta tk i 
ch łodn ie . P ó k i je d n a k  będziem y  
]e m ie li w  dostatecznej ilo śc i u -  
p ly n ie  sporo czasu. N ie  znaczy  
la  je d n a k , że n ie  m a in n ych  m o
ż liw o śc i, by zaspokoić nasze ape
ty ty . N a  re a ln y  p om ys ł w p a d ł 
p ro f. jd r  K . B O G D A Ń S K I, k ie 
ro w n ik  Jcatedry tech n o lo g ii od
żyw ek i  'koncen tra tów  w ita m in o 
w ych  P o lite c h n ik i Ł ó d zk ie j. W  te j 
c h w ili z n a jd u je  się on na p o k ła 
dzie  M /S  „B Y D G O S Z C Z ” . P ro fe 
sor B ogdańsk i jedz ie  przede  
w szys tk im  do G ftą n y , K a m e ru n u  
i  G w in e i, skąd  w ładn ie  sprow a
dzam y a fryka ń sk ie  owoce.

—  Pan ie  pro fesorze  —  iw r a  
cam  s ię  do d r  Bogdańsk iego  
—  w  ja k im  k ie ru n k u  zm ie rza  
ją  Pana p o s tu la ty?

—  W  k ie ru n k u  z a p e w n ie n iu  
najszerszem u ogó łow i, a przede  
w szys tk im  dzieciom , p ra k tyczn ie  
n iedostępnych w a rto śc i odżyw 
czych z a w a rtych  w  a fry k a ń s k im  
owocu. W  in n e j je d n a k  postach  
n iż  to  stosowano dotychczas. W] 
postaci proszku  —  m ączk i bana
now e j. M ączka poza w ęg low oda
n a m i za w ie ra  lig n in y  i  p e k ty n y t  
cenne s k ła d n ik i d ie te tycznego po  
ż y w ie n ia  dz ieci. D la  o rgan iz
m u  je s t rzeczą obo ję tną  czy ba
n an  spożyw am y w  postaci św ieżer 
go owocu, Czy też m ączki.

Z  tego p rz e tw o ru  można by w y  
rab iać, podobnie ja k  je s t to  ju ż  
w  S zw a jca rii, d ie te tyczną odżyw 
kę D Y SPEX, bananow o-ow siany  
chleb d ie te tyczny, suchary bana
now e czy znane w  w ie lu  k ra ja ch  
zachodn ie j E u ropynp . w e F ra n c ji 
„suche śn iadan ia  d la  dz iec i”  (p ro  
szek bananow y zm ieszany z  jca -  
w o w y m ).

Znam ienna  rzecz  —  k o n ty n u 
u je  p ro f. Bogdańsk i —  że m yśl 
sprow adzenia m ączk i bananow ej 
spotka ła  się ju ż  z  za in te resow a
n iem  w  C zechosłow acji i  na W ę
grzech. D w ie  f irm y  w  ty c h  k ra 
ja c h  w y ra z iły  gotowość kupna  
bananowego p rze tw oru .

—  C zy tra n s p o rt bananów  
w  postac i m ą czk i ro z w ią z a ł
b y  tru d n o śc i z ch ło d n ia m i?  —  
p y ta m  rozm ówcę.

—  C a łko w ic ie ! M ączkę można  
transpo rtow ać ta k  ja k . np. cu
k ie r, k tó ry  w o z i w ie le  naszych  
sta tków . P ow iedzm y  „ Bydgoszcz”  
(ta k  nazyw a się nasz s ta tek), m o
g ła b y  jedno razow o  p rzew ieźć ta 
ką  ilość m ączk i (5.000 ton), k tó ra  
p o z w o liła b y  zaspokoić roczne za
po trzebow an ie  w  wysokości 0,5 
kg  na każde dz iecko w  Polsce. W  
ten sposób każde dziecko o trzy 
m a łoby  podstaw ow ą daw kę tego 
znakom itego  ś rodka  p rzec iw b ie 
gunkowego. N aw iasem  na leży do
dać, że sprow adza jąc m ączkę ba
nanow ą n ie  tra n sp o rtu je m y  du 
że j ilo ś c i w o d y  za w a rte j w  św ie 
żym  ow ocu; w oda z a jm u je  3/4 
c iężaru  banana.

—  D laczego, w obec tego, 
n ie  sp ro w a d za liśm y d o ty c h 
czas m ączki?

—  T y lk o  dlatego, że nasz do 
staw ca  — G w inea n ie  m a  odpo
w ie d n ich  urządzeń do p ro d u k c ji 
m ączki, tzn. suszarki. W łaśnie ja  
dę w  te j c h w il i  do K o n a k ry , by  
zbadać na m ie jscu  m oż liw ośc i w  
t e j  dz iedz in ie . Spraw a suszarn i 
to  p roste zagadn ien ie ; m am y ich  
w  K ra ju  300. M ożna by k ilk a  ta k 
że p rzew ieźć  do G w in e i. K orzyś
ci b y ły b y  obustronne: m y m ie li
b yśm y tańsze, n iż  dotychczas i  
poszukfaoane s k ła d n ik i odżyw 
cze, z a iffą rte  w  owocu, a naszemu 
dostaw cy pom og libyśm y w  zbycie  
tow aru , tej,6rego m a pod dosta t
kiem .

N a leży t y lk o  —  doda je  p ro f. 
Bogdański —  skonkre tyzow ać  
W nioski w  ttfy dziedz in ie  i  oczeki
w ać decyz ji za in te resow anych  
i  kom pe ten tnych  czynn ików .

F . B U R D Z t

ft



M Q C
w  ^ i f b r i j d a e l i
(Korespondencja własna z Warszawy)

—  G D Z IE ?  D O  „S T O D O Ł Y "?  D O  „S T O D O 
Ł Y "  T E R A Z  S IĘ  N IE  C H O D Z I T E R A Z  C H O 
D Z I S IĘ  D O  „H Y B R Y D  T Y L K O , ZE T A M  
S IĘ  N IE  D O S T A N IE S Z  —  Z A W Y R O K O W A L I 
M O I W A R S Z A W S C Y  P R Z Y JA C IE L E .

«STS Szczecinie przed 420 laty
trw&J jut koncert i^ o s  1 . . . . . . .  •

N OC  W  „H Y B R Y D A C H " 
Baczyna się o g. 19. W szystkie 
pom ieszczenia na parterze 
zapełn ia t łu m  m łodz ieży — 
aż podz iw  b ie rze  d la  po
jem no śc i ty c h  k i lk u  m ik ro  
s ko p ijn ych  po ko ikó w . M u
s i to  być  je d n a k  jaka ś  w y  
ją tk o w a  noc, bo  n ie  ma 
p rze byw a ją cych  tu  s ta le 
k i lk u  C YB U LS K IC H  (n ie 
au te n tyczn ych ) oraz K . T< 
T O E P L IT Z A  1 Leopolda 
T Y R M A N D A  (autentycz
n ych ). Jest n a to m ia s t (cóż 
za radość) zna ny  W am  dob 
rze ze „S z p ile k " , „Ś w ia ta "  
1 „ K u r ie r a "  — A n drze j 
D Z T A T L IK . To, oczyw iście, 
d a je  okaz ję  do „zw iedze
n ia "  ba ru . za k tó ry m  k ró 
lu je  w  b ia łe j k u r tc e  z sza 
m e ro w a n ym i z ło tem  galo«

Odetchnąć
świeżym
azetem
Ochłodzić
się kubkiem
amoniaku!

DA.VE F IZY C ZN E  o p la 
ne ta ch  system u słoneczne
go  w skazu ją , że za w y ją t 
k ie m  M arsa je s t ta m  albo 
z b y t gorąco (np. na  We
nu s), a lbo zb y t z im n o  (Sa
tu rn , Jow isz), aby m og ło  
s ię  u trzym ać  życ ie  podobne 
d o  ziem skiego, t j .  oparte  
n a  przem ianach chem icz
nych , zachodzących w  w o
dzie .

O sta tn io Jednak członek 
B ry ty js k ie g o  K ró lew sk iego 
T ow a rzys tw a  A s tro no m icz 
nego, FIRSOFF, u trzym u je , 
że organiTtmy żyw e  mogą 
pow stać w  op a rc iu  o  inn e 
środow isko p rze m ia n  che
m iczn ych  n iż  woda,

s,Na S a tu rn ie  (  Jow iszu 
— pisze F inso ff w  czasopiS 
m ie  „D IS C O V E R Y " — Is t
n ie ją  oceany p łynnego am o 
n ia k u , k tó ry  m ó g łb y  spe ł
n ia ć  tam  podobną ro lę  ja k  
w oda na Z ie m i — i  to  w  
bardzo n is k ic h  te m p era tu 
ra c h " ,

Z w ie rzę ta  żyłyby w te m 
pe ra tu rze  m in u s  ISO do  185 
■t. C, po s iad a łyb y potężne 
odnóża, po trzebne do po
kon an ia  o lb rzym ie j s iły  
ciężkości. „M o g ły b y  — 
przypuszcza F inso ff — od
dychać azotem  i  gasić prag 
n ie n ie  p ły n n y m  s m o i/a -  
k ie m ” ,

(b.r.)

na m i l  kam ien ną tw arzą  
s finksa „p a n  1 Jacek” . M a
ją c  do dysp ozyc ji „B a - 
d e l" ,  „E g r i B u rg u n d i”  i  
„R agusę”  (na m argines ie — 
w  „H y b ry d a c h ”  za żadne 
ska rb y  n ie  dostanie się p i
w a — je s t na tom iast sok 
po m id o ro w y  i  ow ocow y), 
ce le b ru je  z pow agą godną

» r t  ł^ ion 
.  ----- t  ■ kwar

te tu  Władka J a g ie łły  —> to
rzecz d !a  lu d z i żądnych 
m ocnych w rażeń , osobni
ków  o po tężnych sercach 
i Jeszcze potężn ie jszych 
p łucach. Bez ok ie n , w en
ty la c j i  i  ośw ie tlen ia  (3 n ie  
b ieskie, gasnące co c h w ilę  
ża ró w k i) , pe ina d ym u  ty 
toniow ego, zatłoczona w  
sposób prze kra cza ją cy  ludz 
k ie  po jęc ie  1 w ype łn ion a  
w ś c ie k ły m i synko pa m i ze
społu prowadzonego przez 
dynam icznego k la rne c is tę  
z „N e w  O rleans Stopm- 
pers”  — czyn i w rażen ie 
przedsionka p ie k ie ł. N ic  
w ię c  dziw nego, że je s t 
ną z a t ra k c ji d la  turysto 
k tó rą  obok psu jących  się 
w in d  w  „G ra n d z ie "  może 
im  s to lica  o fia row ać .

» P R Z E D S IO N E K  P IE  
K IE Ł ”  ' sk łada  się z 2
m ik ro s k o p ijn y c h  sa lek, 
d łu g ie g o  i  k rę te g o  ko 
ry ta rz a , b a ru  i  szatn i.

Wyższa uczelnia
czy Uniwersytet?
W Y K Ł A D Y  
z a c z y n a ły  s ię  
...o 5  r a n o

RYS. A N D R Z E J D Z IA T L IK

IN  V IN O  V E R IT A S . 
Po godzin ie  znam  ju ż  
p o łow ę  ta je m n ic  „H y b 
r y d ” , pozna łem  s ta łych  
b y w a lcó w  i... a n i s ię  o - 
b e jiz a łe m  ja k  p u n k tu a l 
n ie  o  godz. 23 o rk ie s tra  
zw inę ła  żagle. P ie rw sza 
część nocy w  „H y b ry 
d a ch " zosta ła  zakoń
czona.

» *  *

W  552 L A T A ' PO  
G R U N W A L D Z IE  u jrz ą ,  
łem  W ła d ys ła w a  J A 
G IE Ł Ł Ę  odnoszącego 
znów  sukcesy. T y lk o , 
że n ie  na p o lu  b itw y  
pod G runw a ldem , a 
pod „H y b ry d a m i” . I  to  
n ie  w  d z ie d z in ie  m i l i 
ta rn e j a  w... jazzie .

P rz y  czym  p isząc „b a r ”  
m am  na m y ś li  w nękę, 
w  k tó re j no rm a ln ie  z 
tru d e m  m o g ły b y  się 
zm ieścić trz y  osoby — 
w  c h w ili je d n a k , gdy 
ta m  s ię  zna jdow a łem  — 
b y ło  ich  co n a jm n ie j 
trzydz ieśc i.

O czyw iśc ie  n ie  m y ś l
cie, że w  „H y b ry d a c h ”  
oku p o w a łe m  ty lk o  ba
ry .  N ie, s łucha łem  też 
osza łam ia jących  im p ro 
w iz a c ji k la rn e c is ty , k tó  
ry .  dm ucha ł m i prosto  
w  ucho  (można sp ra w 
dz ić  na ry s u n k u  D z ia t-  
l ik a ), og łuch łem  po 15- 
m in u to w e j so lów ce p e r
kus is ty ... i  s y t w rażeń 
z u lgą  w ra ca m  d o  szcze 
c iń sk ich  „K o n tra s tó w ” .

M a re k  D O N A T

się ty lk o  d ró b  i  p o p ija 
ło  w inem , że s tudenci 
n o s ili szpady, a zam iast 
czapek ba rw ne  p ió ro p u 
sze; że s tu d io w a ło  t i  
sporo P o laków  (akta  mó  
w ią  o ponad 50, p rze
w ażn ie  z Poznańskiego), 
że b y ł w y d z ia ł p ra w n y  

B Ą R D Z O  in te resu jące  c iń sk ich  wyższych uczel i  m edyczny. W yk ła d y  
badania rozpoczął do -  tu  opow iedz ia ł nam  w  m u s ia ły  być na w yso- 
cent P o lite c h n ik i Szcze-  b. in te re su ją cym  re fe ra  k im  poziom ie, skoro u -  
c iń sk ie j, d r  S t.’ S chw ann d e  doc. d r  S chw ann, na  częszczali na n ie  także  
na tem a t h is to r ii wyż~ o tw a rty m  zeb ran iu  abso lw enci U niw ersyte- 
szego szko ln ic tw a  w  Szczecińskiego Tow . N a tó w  z G ry f ii,  L ipska , 
Szczecinie. B adan ia  m a- ukoiuego. M . tnn . do- F ra n k fu r tu  n /O drą , 
ją  c h a ra k te r p io n ie rsk i, w ie d z ie liśm y  się, że... P raw dopodobn ie  
prow adzone są na pod- w y k ła d y  w  „P e ltago- po zakończeniu badań  
staw ie  d o m in ie  o d n a j-  g iu m ”  rozpoczyna ły  się _  pm ca doc d r  Schwan  
aywanych. a rc h iw a lió w  ju ż  o 5 rano. że w  ko m - na ogłoszona zostanie  
~  dop ie ro  n iedaw no  ic- fo r to w y m  „ ko n w ik c ie ”  d ru k ie m , na co oczekuje  
dato się s tw ie rd z ić , te  ( t j.  bursie) d la  studen - m y  z iy w y m  z a ln le re -  
s ło w n e  ak ta  w  te j sp ra - tów , u i n iedz ie lę  ja d a ło  sow aniem  . 
w ie  zn a jd u ją  się w  
N R D  i  będą przesiane  
d c  Szczecina. W tedy  do
p ie ro  zapewne odsłon i
się całość h is to r ii p ie rw  
szej w  Szczecinie w yż 
szej u cze ln i i  można bę
dzie  s tw ie rd z ić : czy by
ła  to  ucze ln ia , u fu n d o 
w ana g łó w n ie  d la  ce
ló w  a d m in is tra c ji ks ią - 
żęcej ( ja k  byśm y dziś 
p o w ie d z ie li —  d la  
kszta łcenia k a d r)  czy 
też p e łn o p ra w n y  U n i
w ersyte t.

M owa ta  o  ;.Pedago
g iu m ” , k tó re go  a k t fu nd a 
c y jn y  da to w a ny je s t w  r. 
1543, a w ięc w  przysz łym  
ro ku  ob cho dz ilibyśm y jego 
420-lecie. N ieste ty , uczel
n ia  ta  p rze trw a ła  ty lk o  do 
po łow y  X V I I  w ie k u , zdą
ży ła  je d n a k  w y k s z ta łc i 
ponad 5.000 s tudentów , 
szczyciła się doskonałą re  
pu ta c ją  (w  la ta ch  1600— 
1650 przewyższa ła znacznie 
U n iw e rsy te t w  G ry f i i ) ,  w y  
k ła d a li tu  w y b itn i p ro feso 
row ie , m . in . s ły n n y  M i-, 
c rae ilu s , praw dopodobn ie  
s łow iańsk iego pochodzeń«?- 
(m a jąc la t  18 został on o- 
f ic ja ln y m  tłum aczem  na ję  
z yk  po lsk i). Za czasów 
szw edzkich ko n tyn u a c ją  
„P edagog ium ”  b y ło  „G lm - 
nas ium  Academ icum ” , rów
n ież o cha rakte rze  w yż
szej ucze ln i, z likw id ow an e  
dopiero po za ję c iu  Szczeci
na przez  brandenburcz.y- 
ków . Za czasów niem ie
ck ich  Szczecin, ja k  w iad o 
mo, n ie  m ia ł Już żadnej 
w yższej ucze ln i, a wszel
k ie  czynione w  te j spra
w ie  sta rania b y ły  to rpedo
w ane przez w ła d ze 'p ru sk ie .

Na pierwszym miejscu potrzeby

handlu zagrań icznego

♦  Umocnienie i rozwój 
linii zach.-afrykańskiej

♦  Linie europejskie
i tramping oceaniczny

Narada aktywu PŻM
O S T A T N IO  w  P o l-  trasy 

s k ie j Żegludze M o r-  ” ^ _ ą .
■ pó łnocną ! połud

O ty c h  i  w ie lu  in n ych  
c iekaw ych spraw ach z 
życ ia  p ie rw szych  szcze-

J A G N A  kaza ła  sobie podać ku rczę  w  ja rzyn a ch , 
a le  to  p rozaiczne dan ie  n ie  w ch o d z iło  w  sk ład  
m enu je j  męża, k tó ry  po m a ka ro n ie  poża rł m nó
s tw o  sm ażonych m acek o ś m io rn ic y  i  ś lim a kó w , 
p o p ija ją c  to  o b fic ie  w in e m  „C h ia n t i” . Jagnie 
w ręcz  ro b iło  się słabo na w id o k  w y d łu b yw a n ych  
ze sko rupek  ś lim a kó w , k tó re  k ro p i ł  c y try n ą  i 
p o łyka ł.

—  W span ia ła  w ita m in a  —  rz e k ł p rze łknąw szy 
Jednego ze skazańców. —  W  każdym  k ra ju  na
le ży  jeść p o tra w y  odpow iedn ie  do danego k l i 
m a tu , w ówczas je s t się z d ro w ym  i  p e łn ym  w e r
w y .

„M ia ła m  ra c ję  z  ty m i ludoże rcam i’* —  po
m yś la ła  n ie  bez pewnego podz iw u . _  S łucha j, 
kochany —  zaczęła Jagna p rz y  deserze —  j a .. 
W idzisz, bardzo  s ię  s tę skn iła m  za m o im  syn 
k ie m . M ac iek  ta k  nag le  m i się p rzyp o m n ia ł, i  
te ra z  po p rostu  n ie  mogę dać sobie rady... On 
się w ychow u je , naw iasem  m ó w ią c  źle, u s w o je j 
babci. Czy... czy n ie  m o g lib yśm y go w z iąć  do 
nas... p rz y n a jm n ie j na ja k iś  czas?

A s fa lto w ic z  z ka w a łk ie m  „cassa ty”  na łyżecz- 
fce s p o jrz a ł na n ią  o k rą g ły m i, z le kka  so w im i 
oczam i, p rz y m k n ą ł je  na m om ent, p o łk n ą ł lody 
a ca ła  tw a rz y  u ło ż y ła  m u  s ię  ‘ w  p rz y ja z n y  
uśm iech.

—  Poczułaś się nag le  m a tk ą , oooo? Dobrze, 
Jagu la , dobrze, m ożem y spróbow ać w z ią ć  na 
ja k iś  ozas ch łopaka  do nas... t y lk o  n ie  w iem , 
ja k  się T obby  d o  tego gościa us tosunku je ... 
bo, w iesz, on je s t sza len ie  zazdrosny.

—  No ta k , m ó j L u d w ik u  —  o d p a rła  ch ło d 
n o  —  je ś li p ies m a być w ażn ie jszy...

—  Pies je s t d la  m n ie  n a jw a ż n ie js z y  —  rz e k ł 
s tanow czo —  ale za d z ie ćm i też  przepadam ... 
m uszę je d n a k  przyznać, że raczej za w ła s n y 
m i. S łucha j, Jaguśka  —  p o ło ż y ł sw o ją  dużą, 
b ia łą  rękę , p rzyprószoną c iem nym  k u tn e r -  
k ie m , na  je j  w ą sk ich  pa lcach  —  tw o je g o  ch ło 
p a k a  m ożem y w z ią ć  do dom u, choć w iesz, ja 
k ie  m a m y  ciasne m ieszkanie, a le  ty  m i o b ie 
ca j, że będziesz m ia ła  ze m ną dziewuchę.

B y ł ta k  za b a w n y  i  ro zb ra ja ją c y , że Jagna 
m u s ia ła  się uśm iechnąć.
i  *-» D o b rz e , d o b rz e , b e d e  m ia ła  e  to b ą  3 a ie -

cko, a le  w p ie rw  m uszę s ię  za ją ć  sw o im , bo
co z  n iego  w yro śn ie ?

—  B ra w o ! U k ła d  s to i. N o  w ię c  pod  n a s z e  
dz iec i! —  n a la ł je j  z ło taw ego w in a  do  k ie 
lis zka  d t r ą c i ł  s ię  z  nią .

—  D z iew czynka  m u s i być podobna do  c ie
b ie  —  zaczął g łośno  m arzyć —  d łu g ie , c iem 
ne lo k i i  p iw n e  oczy.

—  A  je ś li b y łb y  ch łopiec?
—  C h łopca n a ty c h m ia s t oddam y, tw o je j 

matce. M a m  ju ż  c h ło p a kó w  po  uszy.
—  M o ja  m a tk a  n ie  znosi dzieci...
—  Eee, co się będz iem y m a rtw ić  ra  wczas u... 

A  może... może —  za p y ta ł z  n a d z ie ją  w  gło
sie —  może ju ż  s ię  na coś zanosi?

—  N ie  bądź śm ieszny... n a  n ic  s ię  n ie  za
nosi. Przecież wiesz...

—  Z  w a m i, babam i, n ig d y  s ię  n ła  je s t p e w 
nym . N o to  n a p ijm y  się jeszcze po jednym .

T o  b y ło  życie, fa  re k lam ow a  s tro n a  życia . 
S łońce, do b ro b y t, m orze ja k  n iebo  —  n iebo  
ja k  morze. Z ło to , sza firy , s rebro  ośnieżonego 
W ezuw iusza, m iedź  s ta rych  r u in  w  słońcu. 
M ężczyźn i s łodcy ja k  owoce p o łudn ia , d z ie w 
częta roześm iane, rozśpiewane, .wiosenne, et

____ _ P ie rw łzą  będą ob
s k le i o d by ła  <de narada  slu#wać statki typu B—32, , oaDJła się narada 0 n0śności 3.200 d w t , na 
a k ty w u  gospodarczego tomiast trasę południową 
i  p a rty jn e g o , na k tó re j jednostki typu „Świdnica” .
om ów iono p la n  te c h n i-  £ izea™il?:0?’ano też po,t r ^.. . _____bę zorgan izow an ia l in i i
czno -  ekonom iczny  dowozowej między porta- 
p rze d s ię b lo rs tw a  na  ro k  nu Zachodn ie j A f r y k i,  aby 
1062, przysp ieszyć rotację du

żych statków.
G łów n ym  zadaniem  P Ż M  Jeże li chodzi « l in ie  do

w  b r. je s t dalsze zacieśnię p o rtó w  zachodnie j Eu ropy, 
n ie  w spó łp racy  z po lsk im  to  uczestn icy n a rad y  pod- 
hand lem  zagran icznym , za k re ś l i l i  konieczność da l- 
pew nien ie  p ie rw szeństw a **«go ich  w zm ocnienia 0- 
przewozu ła d u n kó w  pozo- ra *  zapew n ien ia ódpow ied- 
s ta jacyoh w  p o lsk ie j gestii. n l*J częstotliw ości kursow a 
W da lszym  ciągu zacieśni s ta tków . Zw rócono
się w spó łpraca z k ra ja m i ró w n ie *  uw agę na potrzebę 
de m okrac ji lu d o w e j w  rozbudow y tra m p in g u  we 
dz iedz in ie  przewozu ładun w szystk ich  re lac ja ch, zzcze 
k ó w  tra n zv to w ve h . D oo ie- S ^ n ie  zaś tra m p in g u  ocea- 
ro  po zaspoko jen iu tv ch  nożnego , 
dw u  zasadniczych potrzeb WWT«» i t r *  , ,  . ,
s ta tk i naszego a rm ato ra  „ ' i  P1“ ».
będą przew ozić  ła d u n k i r ?k u
m iędzy ob cym i p o rta m i. *

_____, . .  . . 86 s ta tków , o nośności 336
te *  * . 1« , ad ? om ó w io no  tys . D W T. P rzyp o m n ijm y , 

2?lszy  10*WÓJ l in i i  za Że obecnie P ŻM  dysponuje 
cho dm o -a fryka ń sk ie j, szcze 67 s ta tkam i o nośności 255 
gó ln ie  po dz ia ł j e j  na  dw ie  ty s . D W T. (k)

k aaaaa a a a a a a a a a a a a aaaą
o b o k  n ic h  s ta re  i  g rube, w ąsate  W ło s z k i o  
sz lachetnych rysach  R zym ianek . I  dużo czer- 
m  *La dz iew czętach , na m a tronach , na  ic h  g ło 
w ach. M ężczyźn i ró w n ie ż  w  cza rnych  g a rn i
tu ra ch , zapew ne d la  ko n tra s tu , aby ko lo ro - 
wosć N eapo lu  n ie  u p rz y k rz y ła  się, a b y  pa 
d a ły  na te n  w ś c ie k ły  k o lo r  b łyszczącej k a r tk i 
pocz tow e j ja k ie ś  d y s k re tn e  cienie. A  za k u 
lis a m i te j k o lo ro w e j radosne j scenerii... sala 
jednego z w a rsza w sk ich  s z p ita li na oddzia le  
kob iecym . P ie lę g n ia rk i w  b ia ły c h  czepkach 
1 wszędzie b ia łoszara  t r u p ia  b ie l. Na szaro- 
b ia łych  poduszkach p o p ie la to b ia łe  tw a rze  c ięż - 
k o  chorych , u  n ie k tó ry c h  b ia łość  w pada w  od 
cień ż ó łty , odc ień  g ro m n icy .

N a  je d n y m  z  !ó ie K  m n ó s tw o  ito fy c H  W ło
sów  ro zsypanych  na  poduszce, a  pod  n im i d ro  
b n iu tk a  przezroczysta  tw a rzyczka . O czy p rz y -  
mtamęte. O bok na s to lik u  pęczek k o n w a lii d 
f io łk ó w . L e ży  ja k  O fe lia  w yc ią g n ię ta  z to p ie l i  
T ru d n o  ją  poznać, ta ka  je s t w y id e a lizo w a n a , 
w ysu b te ln io n a , w yc ie n io w a n a . W cześn iak sze
śc iom iesięczny, m a łe  m o n s tru m  bez paznokc i, 
d rzem ie  w  inkuba to rze . M oże będzie ży ł, a le 
je g o  życ ie  to  p ło m y k  za p a łk i. M o n ika  po 
przedw czesnym  porodz ie  dosta ła  ja k ie jś  w e 
w n ę trz n e j in fe k c j i  M a  co dz ie ń  w yso ką  tem 
p e ra tu rę . M a n ia k  sza le ję  z  rozpaczy. M o n ik a  
o trz y m u je  szw a jca rsk ie  a n ty b io ty k i I  d z is ia j 
te m p e ra tu ra  tro ch ę  opad ła . Zbyszek szczodrze 
op łaca  salowe, a b y  m ia ła  dob rą  op iekę . D b a - 
ją  w ię c  o  n ią  i  w c ią ż  k tó ra ś  z  n ic h  podcho
d z i do je j  łóżka. D ocent rów n ież  n ie  szczędzi 
je j  s w o je j o p ie k i i  dok ła d a  w sze lk ich  s ta rań  
a b y  chorą u trz y m a ć  p rz y  życ iu . O rgan izm  M o
n ik i  je s t je d n a k  o g rom n ie  w yc ieńczony , k o m 
p lik a c je  p łu cn e , t y lk o  serduszko w  porządku.

~  R o b im y, co się 3 a —  m ó w i 9o  Zbyszka 
docent -  a reszta to  ju ż  n ie  od nas zależy, lecz 
od o rgan izm u , ozy p rze w a lczy  chorobę, czy n ie .

*■* S iedem nastka  m u s i te raz dostać zastrzyk.

JCiąg dalsiy nastąpił *(48) ’

—  JESZC ZE G O D Z IN K Ę  
P O C Z E K A M Y  N A  ŚNIEG , 
A L E  PO TEM ... TO  J U Ż  CHY
B A  S K A P IT U L U J E M Y !

—  M Ó J M Ą Z  B A R D Z O  N IA  
L U B I S M A K U  M A L IN . M O 
Z Ę  M A  P A N I P O M A D K Ę  O  
S M A K U  R U M O W Y M !?

—  A C H , J A K  P R Z Y  JEM* 
N IE  P Ę D Z IĆ  W  S IN Ą  D A I&

—  T A K , T A K , M O J A  DRO 
G A . Z Ł A P A Ł A M  K A R O L A  
N A  Z A P A C H  P E R FU M , 
T A K  B A R D Z O  L U B IŁ  JA Ś 
M IN Y . T E R A Z  GO N A  T A 
K IE  Z A P A S Z K I W IĘ C E J N IE  
W E ZM Ę . O N  K O C H A  K O N 
K R E T Y . NP. Z A P A C H  P A 
R Ó W K O W E J K IE Ł B A S Y ...

—  Z U Z A N N O , M A M  Z A S Z 
C Z Y T  P R Z E D S T A W IĆ  P A N I:  
N A S Z A  R E P R E Z E N T A C JA  
B O B S LE JO W A  N A  M I
STR ZO S TW A  Ś W IA T A !

k a j ...
■ S Z U K A J P A N A , S Z U -

...P R ZE P R A S ZA M  Z A  N IE -  
W Y R A Ź N E  P IS M O *  -
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SZCZECIŃSKIE ZAKŁADY
PRZEMYSŁU TERENOWEGO

SZC ZE C IN , u l. O D R O W Ą Ż A  I ,  T E L . 4H5-64

W Y T N I J  I Z A C H O W A J

i i

O f e r u j ą  u s ł u g i
Chcesz rozp lanow ać w n ę trze  m ieszkan ia , n a p ra w ić  tapczan, zm ie n ić  jego pokryc ie ,* 
d o b ie ra jąc  odp o w ie d n i k o lo r, — chcesz odnow ić kredens, zam ów ić now ą półkę, s to 
l i k  itp .
Zg łoś się do naszej 2£-.

Wytwórni Mebli

l u d n o ś ć
S. Z. P. T.

W Y T W Ó R N IA  M E B L I 

Szczecin -  u l.  K o lu m b a  4, te ł. 312-03

D ojazd tra m w a ja m i n r  3 i  4 (do jście  100 m.)

W yko n u je  u s łu g i z zakresu m eb la rs tw a , s to la rs tw a  
1 tap icers tw a.

Chcesz sp ra w ić  p rezent: zam ów  p ię kn y  a lbum , notes, te rm ln a tk ę , teczkę do a k t, 
b ib u la rz  itp .
Z  w łasnego p om ys łu  n a d ru k ie m  I w y b ra n y m  ko lo re m  o k ła d k i, w  naszej In tro lig a 
to ra ! op raw isz so lid n ie  prace naukow e, d yp lom ow e i  m ag is te rsk ie .
Masz ks ią żk i, ty g o d n ik i „P rz e k ró j” , „Ś w ia t”  1 in n e , op ra w  Je ła d n ie  w  naszej

Introligatora! Artystycznej
B ile t  w iz y to w y , zaw iadom ien ie  o ś lub ie  i  inne  d ru k i oko licznośc iow e ną  każdą 
okazję  zam ów isz w  naszej :4A,

Wytwórni S te m p li  i U s łu g  P o l ig r a f ic z n y c h

S. Z. P. T.

IN T R O L IG A T O R N IA  A R T Y S T Y C Z N A

Szczecin — u l. M a łkow skiego  26, te l. 399-07

W yko n u je  w sze lk ie  u s łu g i z zakresu in tro lig a to rs tw a  
artystycznego.

S. Z. P. T.
W Y T W Ó R N IA  S T E M P L I I  U S ŁU G  

P O L IG R A F IC Z N Y C H

Szczecin, A l.  M a ria n a  B uczka  n r  33 
te l. 354-70

M ode low e ub ra n ie , sukn ię , płaszcz w ed ług  na jnow szych  ż u rn a li uszyjesz w  n a 
szych Z A K Ł A D A C H  K R A W IE C K IC H
N a jp iękn ie jsze  fu tro , pelisę, k o łn ie rz  uszyjesz ty lk o  w  naszych Z A K Ł A D A C H  
K U Ś N IE R S K IC H
U s łu g i w yk o n u je m y  z pow ie rzonych  I  w łasnych  m a te r ia łó w  i j*<! * ! ■&!

Usługi wykonujemy szybko, solidnie 
i po cenach przystępnych
K o r z y s t a j c i e  
z  n a s zy c h  u s łu g !

S. Z . P. T.
Z A K Ł A D  K R A W IE C K O -K U S N IE R S K I 

„ D O M  M O D Y "
Z A K Ł A D  n r  1 Szczecin, A l.  M a ria n a  Buczka n r  7

— te l. n r  365-13"■***m-
S. Z .P .T .

Z A K Ł A D  K R A W IE C K O -K U S N IE R S K I 
„ D O M  M O D Y ”

Z A K Ł A D  n r  2 Szczecin, A l.  Jedności N a rodow e j 36
-  te ł. n r  477-56

Chcesz n a p ra w ić  s iode łko  do m o to c y k la  „J u n a k ”  —  proszę bardzo — 
n a p ra w y  dokona szybko, so lidn ie  i  tan io  nasz Z A K Ł A D  K A L E T N IC Z Y

S.Z.P.T. ZAKŁAD KALETNICZY
Szczecin, u l.  5 -go L ip c a  26

U W A G A  H O D O W C Y  L IS Ó W  I  N O R E K !

Szczecińskie P rzeds ięb io rs tw o  O bro tu  S urow cam i W łó 
k ie n n ic z y m i i  S kó rzanym i p rz yp o m in a  w szys tk im  ho 

dow com , że

O S T A T E C Z N Y  T E R M IN  K O N T R A K T A C J I 

skó r l is ó w  i  no rek

U P Ł Y W A  Z  D N IE M  31 S T Y C Z N IA  1962 R O K U

U m o w y  można zaw ie rać  codz ienn ie  w  b iu rze  P rzeds ię 
b io rs tw a  w  Szczecinie p rzy  u l.  M ick ie w ic z a  30/32, po
k ó j n r  17, w  godzinach od 7—15, w  soboty  od godz.

S P Ó Ł D Z IE L N IA  P R A C Y  

Z A K Ł A D Y  M E C H A N IC Z N E  I  ODL E W N IA

w  Szczecinie, u l.  Ś w ia to w id a  75,

zatrudni natychmiast
K IE R O W N IK A  T E C H N IC ZN E G O  I  TE C H N O LO G A

W ym agane w yższe lu b  średn ie  w yksz ta łcen ie  
techniczne (specjalność m echan ika) oraz p ra k ty 
ka  w  b ranży m e ta low e j.

W a ru n k i p racy  i  p łacy  do o m ów ien ia  w  b iu rze  
Spó łdzie ln i,

264-K

gśiPRIiEPAŻ
SAMOCHÓD W a rt
bu rg ”  — sprzedam. 
Gen. S iko rsk iego 9—5.

550-G

Pom orzany; u l. M ieszka 
I  95—3 (przedosta tn i 
p rzystanek 4 — nowe
b lo k i). 544-G

P IL N IE  potrzebna po 
moc dom owa. H erbow a 
21—5, te l. 43-271. 545-G

DO 5-LETN IEGO dz iec
ka p rzy jm ę  starszą pa
nią Ś rednisw skiego 3— 
p a rte r, te ł 37-358. Zgło
szenia od godz. 15.

564-C

POMOC dom owa z um ie 
iętnością go tow ania , po 
trzebna zaraz. W a ru n k i 
dobre, Zgłoszenia: Boh;

C O LL IE  szkock ie  o w 
cza rk i rodow odow e — 
sprzedam. A l. P iastów  
18—4, te l <164-83. 540-G

SAMO CHÓD m a rk i „P o  
b ieda” , stan ide a ln y  — 

«-»i—ooin Śla 
ska 47—{¡. 541-G

RÓŻN E meble — sprze 
dam . u l. M ich a ło w sk ie 
go 6. godz. 15—17, n ie 
dzie la. 542-G

SAMOCHÓD „S y re n a ”  
(29.000 km ) — sprzedam 
G ry fice , te l. 347. 551-G

EHr a c a I
p o m o c  dom ow a na sta 
>e, potrzebną. Lecha 9— 
6. i  543-G

PO TR ZEBN A pomoc do 
mowa (dwęje dzieci),

I

Wojewódzkie Przedsiębiorstwo 
Produkcji Pomocniczej

Szczecin-Dąbie, u l. M iła  1, te l. 32-206, 32-441 

w  zw ią zku  z l ik w id a c ją  ta r ta k u

sprzeda
następujące maszyny:

tra k ! 2 szt.
p i ły  łańcuchow e 6 „
w ó zk i m a n ip u la cy jn e 8 „
w ó zk i tra ko w e 2 »
lo ko m o b iia 1 »
p rądn icę  na p rąd  s ta ły 1 „
to ry  w ąsko torow e 1 „

M aszyny można oglądać od godz. 7 -1 5  w  T a rta k u  

w  K lin is k a c h  W ie lk ich , pow . G o len iów  do 31. I .  1962 r.

D ok ładnych  in fo rm a c ji udz ie la  D z ia ł G łów nego M echa
n ik a  w  S zczecin-D ąbiu, te l. 32-206 i  32-441

262-K

G etta W arszawskiego 3 
—1, 548-G

gllERUCHOMOŚClI

D O M EK 2-rodzinny; pię 
tro w y , duże pokoje , cen 
tra ln e , zaplecze — o f i 
cyna parte row a 100 m 
,w ., połowa pedpiw i, 

czona, całość skanalizo
wana — sprzedam. W ar 
szawa, te l. 10-25-07, 
g o d j. 10—rl9. 267-K

g lA M K A l
PRZYG OTOW UJĘ do
m a tu ry  z m a te m a tyk i i 
f iz y k i,  te ], 43-330. 548-G

LOKALE

B iu ro  Ogłoszeń, p la c  
H o łd u  P rusk iego 8 n r  
53. 547-G

Z G IN Ę Ł A  suka rasy 
bokser. Ła skaw y znalaz 
ca proszony o  przyp ro - 
— Si n 

552-C, - a  9 -4 .
s A M O rN A  poszuku je I —
po ko ju  sub loka torsk iego | ZG U BIO NO  książkę re- 
w  centrum , fro n t, chęt , Jestracyjną samochodu 
n ie  nieum eblow anego, m a rk i ..ż u k ”  n r  re j. 
cena obojętna. O fe rty :1 MA 64-51, '* '*  270-K

P R A C O W N IC Y  1
*---- /U rtZ uJciw ttA ti*

K W A L IF IK O W A N E G O  e le k try k a  do  in s ta la c ji 
e le k tryczne j c iągnikow o-sam ochodow ej, p r z y j
m ie  na tych m ia s t P a ństw ow y Ośrodek Maszyno
w y w  D raw nie . D la  sam otnych m ieszkanie za
pew nione. W a ru n k i p ra cy  1 p ła cy  do uzgodnie
n ia , 255-K

IN Ż Y N IE R A  z u p ra w n ie n ia m i bu d o w la n ym i na 
stanow isko g łów nego spe c ja lis ty , J te chn ika , 
w ym agane w yksz ta łce n ie . ś rednie oraz zna jo
mość zagadnień ka lk u lo w a n ia  kosztów  d o k u 
m e n ta c ji o raz 1 ekonom istę z w ykszta łceniem  
ś red n im  ogó lnym  w zględn ie techn iczn ym  z 
p ra k ty k ą , z a tru d n i W ojew ó dzk ie  B iu ro  P ro je k 
tó w  Szczecin, D w orcow a 19 •» w a ru n k i do 
uzgodnienia. 26S-K

M ASA R ZY z k w a lif ik a c ja m i cze ladn ików , p rzy j 
m ie  n a tych m ia s t do p ra cy  Zarząd Powszech
ne j S pó łdz ie ln i Spożywców „Jedność”  w  Go
len iow ie . W a ru n k i p łacy do uzgodnienia na 
m ie jscu. D la  do jeżdża jących noc leg i w  p o ko 
ja ch  gościnnych. Zgłoszenia p rz y jm u je  D ział 
K a d r w  G oleniow ie , u l.  Jedności N arodow e j 
5 teL 303 lu b  115. 24S-K

1 IN Ż Y N IE R A  lu b  te ch n ika  na stanow isko st. 
m echan ika w  Bazie T ra n sp o rtu  i  S przę tu , ś inż. 
lu b  te ch n ikó w  d ro go w ych  na stanow iska in 
spekto rów , wym agano w ykszta łce n ie  wyższo 
techn iczno l 2 la ta  p ra k ty k i w zawodzie lu b  
średnie techn iczne i 4 la ta  p ra k ty k i,  2 te chn i
ków  d rogow ych na stanow iska starszych drogo- 
m is trzó w , wym agane w ykszta łcen ie  średnie tech 
n lczne i  2 - le tn i staż p racy, l  starszego eko no
m istę do D zia łu  Technicznego, wym agane w y 
kszta łcenie średnie *  3-letn ią p ra k ty k ą  zaw odo
wą, i  re fe re n ta  do S e kc ji T ransp o rtu  z w y 
kszta łceniem  ś red n im , i  starszego m agazyniera 
z w ykszta łcen iem  średnim  I p ra k ty k ą  oraz ] 
k ie row cę samochodowego z ka teg o rią  p ra w a  Ja* 
<ly I  lu b  n  i co n a jm n ie j 3-letn ira stażem p ra 
cy, l  opera tora  do  obsług i sprężarek z u p ra w 
n ie n ia m i do obsług i sprężarek i s iln ik ó w  spa
lin o w ych  — p rz y jm ie  M ie js k i Zarząd D róg i 
M ostów w  Szczecinie, pL D zierżyńskiego 1 
pok. 148. W ynagrodzen ie wg U kładu Z b io ro w e 
go P racy w  B u do w nic tw ie  d o  om ów ien ia  na 
m ie jscu . " " "  v

PO TRZEBNY podręczny do k ra w ie c tw a  m ęskie
go. Szczecin, u l- Jag ie llońska * - 5 j  "JV T- SJ3-G
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K ib ic e  n a  s tart!

Typujemy najlepszych
A  W IĘ C  Z A C Z Y N A 

JMY. Zam ieszczając d z i
s ia j p ie rw szy  kupon 
ko n ku rso w y rozpoczyna 
m y  m iesięczny okres ty -

Ligowcy
ju ż  g ra ją
ale... w hali

W  D Z IS IE J S Z Y M  tu r  
n ie ju  h a lo w ym  sen io 
ró w  o m is trzos tw o  
Szczecina o rgan izow a
nym  przez *• „P o g o ń " 1 
O ZPN , b ie rze  u d z ia ł 20 
zespołów  re p re z e n tu ją 
cych  n ie m a l w szys tk ie  
d ru ż y n y  naszego m ia 
sta . W  tu rn ie ju  b io rą  
u d z ia ł d ru ż y n y  p ięc io 
osobowe. Czas trw a n ia  
zaw odów  —  2 ra zy  po 
10 m in u t z 2 m in . p rze r 
w ą . N a pa rk ie c ie  H a li 
S p o rto w e j u jrz y m y  
p raw dopodobn ie  także 
now o pozyskanych  p i ł 
k a rz y  — B ia łk a  i K w ia t 
kow skiego . C elem  t u r 
n ie ju  je s t rozg ryw a n ie  
sn o tkań  ja k  n a jb a rd z ie j 
zb liżo n ych  do n o rm a l
nych  zaw odów  w  p iłce  
nożne j w  okresie  p rz y 
go tow aw czym  do w ła 
ściwego sezonu. P ie rw 
sze g ry  rozpoczyna ją  
s ię  o godz. 9.00 (man)

pow an ia  przez naszych 
C zy te ln ikó w  10 n a jle p 
szych spo rtow ców  na
szego w o jew ódz tw a . Te 
goroczny P leb iscy t opóź. 
n iliś m y -n ie c o  z w ie lu  po 
w odów . Przede .wszyst
k im  chc ie liśm y dać szan 
se pełnego zadem onstro
w an ia  sw ych osiągnięć 
p rze d s ta w ic ie lo m  dy*- 
scyp lin , k tó ry c h  sezon 
przypada na okres je 
s ienno -z im ow y. N ie  bez 
znaczenia b y ł ró w n ie ż  
odb yw a ją cy  się pod ko 
n iec roku  -P leb iscyt o r
gan izow any przez Prze
g ląd  S po rtow y na n a j
lepszą dz ies ią tkę  k ra ju .

N ieste ty  w  ta m tym  o- 
g ó lnopo lsk im  n ie  będzie 
m y  m ie li w  p ie rw sze j 
dziesią tce p rzedstaw ic ie  
la naszego w o jew ódz
tw a . N ie  św iadczy to  je  
dnak, że nasz sp o rt n ie  
rob i postępów a w śród  
w ie lu  żyw o tn ych  dyscyp 
l in  spo rtow ych  zn a jdu 
je  się w ie le  zaw odn i
czek i za w o d n ikó w , k tó  
rzy  zas ługu ją  na w y ró ż 
n ien ie .

P on iew aż pam ięć ludz  
ka  je s t zawodna i  za
c ie ra ją  się nam  często 
w yda rzen ia  z wczes
nych  m iesięcy ub ieg łego 
ro ku , p o s ta ram y się pod 
czas trw a n ia  P le b iscy tu  
p rzypom n ieć  o osiągnię
ciach  poszczególnych 
dyscyp lin  sportu .

Będziem y ró w n ie ż  od 
czasu do czasu zam iesz
czać ty p o w a n ia  znanych

dzia łaczy spo rtow ych  
b a rd z ie j o ryg ina lne , 
przede w szys tk im  c 
ka w ie  uzasadnione typo  
w an ia  nadesłane przez 
C zy te ln ikó w .

Tegoroczny ko nku rs  
-P le b iscy t o rg a n izu je m y  
w spó ln ie  z M ie js k im  
K o m ite te m  K u ltu r y  F i
zycznej i T u ry s ty k i.  Jak 
z w y k łe  po zakończeniu 
P leb iscytu  i  pedsum ow  
n i u W aszych g łosów  od
będzie się im preza  pod
czas k tó re j, zostaną o f i
c ja ln ie  ogłoszone w y n ik i 
P leb iscytu . Podczas te 
go sp o tkan ia  p rzedstaw i 
c ie le  w ła d z  sp o rtow ych  i  
re d a k c ji w ręczą nag ro 
d y  w y ró ż n io n y m  zawód 
n ik o m  i tre n e ro m  oraz 
uczestn ikom , k tó ry c h  ku  
po n y  zostaną w ylosow a

D zies ią tka  szczęśliw 
có w  b io rących  u dz ia ł w  
g łosow an iu , spo tka  się 
bow iem  z na jlepszym i 
spo rtow cam i na w ieczór 
ku  zo rgan izow anym  na 
zakończenie naszej an 
k ie ty . O dda jąc dziś w  
Wasze ręce p ie rw szy  
kupon  P le b iscy tu  (kupo  
n y  ta k ie  będziem y za
m ieszczać jeszcze k i lk a 
k ro tn ie ) p ro s im y  o  ob iek 
tyw n e , p ra w d z iw ie  
spo rtow e  typow an ie . Są 
dz im y, że sp o rto w i k ib i
ce i ty m  razem  n ie  za
w iodą.

D z ię ku je m y ! Czekam y 
na p ie rw sze  ku p o n y  J 
Wasze lis ty .

Kupon Konkursowy
N a jle p s i zaw odnicy
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Walny Zjazd 0ZPR
W  N IE D Z IE L Ę  odbędzie 

się w a ln y  z jazd O kręgow e 
go Z w ią zku  P i łk i  Ręcznej. 
O cenia jąc pracę Z w ią zku  
w  ro k u  ub ie g łym , trzeba 
s tw ie rdz ić , że zrob iono n ie  
m ało. Na te re n ie  w o je 
w ód ztw a pow sta ło w ie le  
now ych  d ru żyn , w  ra is trzo  
stwaeh LZS  — na p rz y 
k ła d  — s ta rto w a ła  po raz 
p ie rw szy  reko rd ow a  Ilość 
I I  d ru żyn . Z aw iąza ły  i ię  
now e zespoły M K S -ów , re 
p rezen tu jąc z J u ł is tn ie ją 
cym i, poważną s iłę  spo rtu 
szkolnego. N ow e sekc je  za 
ło ż y ły  u sieb ie Pogoń, Pio 
n le r. B u do w la n i, a w ięc 
k lu b y  k tó re  n ie chę tnym  o-

k ie m  p a trz y ły  dotychczas 
na p iłk ę  ręczną. Szczeciń
ska p iłk a  ręczna n ie  posia 
da  graczy i  „ im p o r tu ” .

Szczecińskie j p iłc e  ręfcz- 
n e j życzym y w prow adzen ia  
zespołu m ęskiego do I  l ig i  
pa ńs tw o w e j, dalszego roz
w o ju  i  podn iesienia pozio
m u  g ry  — w szys tk im  d ru 
żynom . (man)

W ia ru s  —  W łó k n ia rz  
19:14 (7:7).

A Z S  P A M  —  A ZS 
K lu b  16:12 (8:7).

Dziś  
przychodnie 

c z y n n e !
J A K  IN F O R M U JE  

nas W y d z ia ł Z d ro w ia  
Prez. M R N  dziś czyn
ne będą w szys tk ie  
p rzychodn ie  obw odo
w e  i  re jo n o w e . P rz y 
ję c ia  ch o rych  od godz.
8 do 14, a w iz y ty  do 
m ow e od godz. 8 do 
10. P rzychodn ie  O b
w odow e p e łn ią  d yżu 
r y  od godz. 8 do 18, 
a p rzych o d n ia  re jo n o 
w a  p rzy  A l. W o jska  
P o lskiego 79 do godz. 
22. P rzych o d n ia  M a tk i 
i  D z iecka  p rzy  u l. 
W o jc ie ch a  czynna  ca
łą  dobę. (w it)

Wstrzymanie
b iegu

pociągów
W Z W IĄ Z K U  ze słabą 

fre kw e n c ją  podróżnych. 
D O KP w s trzym u je  od 22 
bm . kurso w a n ie  pociągów 
z K a m ie n ia  Pom orskiego 
o godz. 4.55 i od jeżdżające
go ze s ta c ji W ysoka K a
m ieńska o godz. 5.19 re la 
c j i  K a m ie ń  Pom. — W y
soka Kam . W yco fu je  się 
też poc iąg i od jeżdżające 

ze s ta c ji W ysoka Kam . o 
godz. 22.40 i  7. P ło tów  o 
godz. 4.02 re la c ji P lo ty  
W ysoka Kam . — P ło ty .

(K o le jn y  odc inek oce
ny sezonu p ływ ack iego  
op racow any przez T. 
Ręka ju tro ) .

TEATRY
P O LS K I — „D o w ód  oso b is ty "
r -  « . is .
W SPÓŁCZESNY — „K o rd ia n ”

KINA
KOSMOS -  „W o jn a  1 p o k ó j" 
g. 9, 13, 17, 21 — USA _  od la t 
12 — u  serie (n iedzie la i po
n iedz ia łek).
D e l f i n  -  „N ie w id o m y  m u- 
a y k ”  g. 14.36, 16.30, 18.30, 20.30
— radź. — od la t 12 — po n ie 
dz ia łek  g. 10.30 12.30, 14.30,
*0-30, 18.30, 20,30.
B A Ł T Y K  — ..D o tkn iec ie  lio e y ”  
g. 13.30, 15.50, 18.10. 20.30 poi
— od la t 16 — po n ie dz ia łe k : g. 
l l . te ,  13,30, 18.10, 20.30 — doda
te k  na X X -le c ie  PPR „ p io c k  
1960” .
P O LO N IA  — „M e za lia n s " g.
13.30, 16, 18.13, 20.30 — węg. od 
la t  12 — po n ie dz ia łe k: g. u ,
13.30, 16, 18.15, 20.30 — doda tek 
na  X X -le rie  PPR „N a  p rz y 
k ła d : Ko łobrzeg” .
P IO N IE R  — „P ic e iu  z w yspy 
ska rb ów ”  g. 13, 15 — „P oc iąg”  
g. 18.30, 20.30 — „ T o r ”  g. 17.11
— po n ie dz ia łe k: '„P rz y g o d y  
n ie dźw iad ka ”  g. io  — „P osą
dzenie”  g. U , 13, 1.1. „W ie lk i 
ba l w  A m eryce”  g. 17 — „N o c  
Ipośiubna”  g . 18.30. 20.30.
M U Z A  (Pom orzany) — „Z uzan  
na  i ch ło pcy”  g. 15, 17, 19 — 
¡poi. — od Jat 16.
S A LA  M RN — „T ru d n e  la ta ” — 
B. 16, 18.30, 21 — w ł. — od ła t 
1«.
PR O M IE Ń  — „Jego ekscelen
c ja  p. D upon t”  g. 14, 16, 18, 20
— w ł. — od la t 12.
P A ŁA C  M Ł O D Z IE Ż Y  — „ A n i 
w id u  an i s łyehu”  g. l i ,  16, 18
— fran c . od la t  12.
M AR S — „N a fta ”  g. 16.30, 18.30, 
20.30 — po i. — od la ł  16.
F A L A  _  „H a n d la rze  o p iu m ”  
g. 14, 16.10. 18.2*. 20.30 — ch iń 
s k i — od la t  16.
ECHO (K rzekow o) — „P ię ć  lu  
sek”  g. 16, 18. 20 — N R D  — od 
la t  16.
Ś W IT  (S ko lw in) — „S łaha 
p le ć "  g. 17, 19 — franc. — od 
la t  18.
SO SEN KA (Tanowo) — „Ż y w i 
boha te row ie”  g. 16, 18 — radź.
— od la t  12.

M EW A (Żelechowo) _  „W zg ó
rze  905”  g. 16, 18, 20 — ju g . —
— od la t  12.
S TY LO W E (H u ta  Szczecin) — 
„M ą ż  sw o je j żony”  g. 15.30,

17.30, 19.30 — po i. — ed la t  12. 
Z fiG I.Ą K Z  (.Golęcinoj — „K iś to  
r ia  żó łte j, c iżem k i”  g . n , k ,%i j
— „T a m a n g o ”  g. 20 — fran c .— 
panoram iczny.
SZM AR AG DO W E (Z d ro je ) — 
„W yższa zasada”  g. 14, 16, 11, 
2» — czeski — od la t  14. 
PR ZY JA ZN  (Dąbie) -  „L u d z i*  
na m oście”  g. 15, 17, is  — radź.
— od la t  12.
b a j k a  (Police) — „N o ce  nad 
N ew ą”  g. 13, 17, 1» -  radź. — 
od la t 16.
1 M A J  (Żydówce) — „W rzesień 

la ta l i  15, 19 ~  po1- ”  0(1
M A R Z E N IE  (W lelgow o) — 
..Dziś w  nocy um rze m iast«”  
g. 16, l j  — po i. — od la t  14.

f M m t
B A Ł T Y K  -  „ A l i  Baba i  40 ro®
b ft;n ik ó w ”  g. 11, 12.
D E L F IN  — „D w a  p ro s ia k i”  g.
H , 12, 13.
PO LO N IA  — „U cze ń  czarn o
ks iężn ika ”  g. 11, 12.
P IO N IER  — „D z ie ln i e trażacy”  
g. 10, 11, 12.
M U Z A  — „T rz e w ic z k i na b ru 
k u ”  g. u .
S A LA  M RN  — „W eso łe  m ia 
steczko”  g. 13.30, 14.30. 
PR O M IE Ń  — „ Ire n a  do dom u”  
g. 10, 12.
P A ŁA C  M Ł O D Z IE Ż Y  — „Ja n o
s ik ”  g . 12, 13.
M AR S -  „Z ło te  Jabłka”  g. U.
12.30.
F A L A  — „H assan i jego o s io ł”
g. 13.
ECHO — „D z ie ln a  czubatka”
g. 15.
Ś W IT  — „B aśń  o k o rsa rzu " g.
14.
Z E G L A R Z  — „P a n i T w a rd o w 
ska ”  g. 13.
SZM AR  A.GDOWE — „K o g u e lk  
z lo ty  g rze b yk ”  g. 13. 
P R Z Y JA Z N  — „C u do w na  pod
róż”  g. 13.
B A J K A  — „ N ie z w y k ły  m ecz”  
g. 14.
1 M A J  — „P rz y g o d y  B u ra tt-  
n a -  g. 13.
M A R Z E N IE  — „N ie  d ra żn ić  
lw a ”  g. 14.
r e p e r t u a r  K IN  — na pod
staw ie in fo rm a c ji W ZK .

FO TO P LAS TYKO N  _  W oj.
Po l. 36 — „L o n d y n  współczes
n y ”  g. 10—21.

KLUBY

G A R N IZO N O W Y  — w a rz y n ia -  
ha 5 ■*-• opow iadan ie  d la  m ło 
dzieży „W sp om n ie n ia  żo łn ie r
sk ie  z  ok re su H w o jn y  św ia to 
w e j”  i f i lm  „O rze !”  g. 16.30; 
w ieczó r l ite ra c k i g . 2«.
TPPR  — W oj. Pol. «41 — f i lm  
„C h ło p czyk  i m iś”  g. 16 — 
„G ic o w ie  1 dz ie c i”  g. I * .  2# — 
radź.

K O M E N D A  C H O R ĄG W I — 
O gińskiego 15 — w ieczo rek ta 
ne czny g. i * .
P T T K  — p l. L o tn ik ó w  — czyn 
n y  od g. 15—22.

WYSTAWY
M U ZE U M  — S ta rom łyńska  27 
— średn iow ieczna Sztuka po
m orska renesansowe » tro je  
książą t po m orsk ich , współczes
ne m alars tw o po lsk ie — godz. 
10—16.
W A ŁY  CHROBREGO S -  a r
cheologia . p rzy rod a , w ys taw y  
rn o rsh e  — godz. 10 — 16. 
C BW A — S tarom łyńska  27 — 
w ystaw a B ron is ław y  Łu kasze
w icz  i  S tan is ła w y  B ie ńko w 
sk ie j g. 10—16,
13 M U Z  — p l. Żo łn ie rza  2 — 
w yeta w a m a la rs tw a  Bo lesław a 

Brzez ińsk iego (W arszawa) — 
od g. II.
K L U B  M P IK  -  W oj. Po l. 2 -  
w ystaw a akw a re l J rysu n kó w  
Bożeny W oJneokieJ-HuW ekieJ 
(Z P A p Poznań) g. 1»—21. 
Z A M E K  — o tw arc ie  w ys ta w y  
m a la rs tw a  K . K o rd ysa : o tw a r 
cie w ys taw y  » / tu k i lu d o w e j i 
twórcz4»*ci p la s tyków  r  ~ '» tn - 
ró w  — g. 12.

Grunwaldzki 42 —

NR 4 -  W oj. Pol. 14 -  te ł.
35Ż-61. '  1
NR 33 -  p ł. G rt
te ł. 345-51.
U W A G A ! A p te k i n r  2, 4 
czynne będą od g. 8—21, apte 
k i n r  3 ł  8 m a ją  d y ż u r ca ło 
nocny.

33 RADIO

SZPITALE
K L IN IK A  C IU R . D ZIEC IĘ C E J 
— U n ii Lu b e lsk ie j.
* ! I  K L IN IK A  C H IR . — Pom o
rzany,
P R ZY C H O D N IA  D L A  M A T K I 
I  D Z IE C K A  —  iw . W ojciecha 
7 — g- 9—15 i od g. 19—7 rano, 
PR ZY C H O D N IA  IN T E R N I
STY C ZN A  -  W ol- Poi. 72 -
g. 10—14.

APTEKI
N r  j  — A l. P iastów  
488-17

66 -  te l.

13 M U Z  — p l. ż o łn ie rza  2 — 
dans ing  g . 19.

NR 1 -  R ooseve lt*
353-32

58 _  te l.

N O T  — W oj. Pol. 67 — dan
sing g. 19.

N R  2 — M ick ie w icza  
730-44.

161 — te ł.

TELEWIZJA
(p rog ram  szczeciński)

1 : — kon ce rt s ym fon iczny  z 
B e rlin a  „A rc y d z ie ła ” , 13 —
sprawozdanie aportow e, 14.1C— 
f t im  d la  dzieci — D isneyland. 
15 — ..N iedz ie lna  b iesiada” , 16
— „W ic e k , w u je k  M aria n  i 
f i lm ” , 16.30 — d la  dz iec i „T e a 
tr z y k  w  koszu”  i „L a lk a  i lu 
dzie” , 17.10 — kon ce rt m u z y k i 
ro z ryw ko w e j *  K a to w ic , 17.30— 
Polska K ro n ik a  F ilm o w a , 18
— „E s trad a  po etycka” , 18.25 — 
te le tu rn ie j „T rz y  po trz y ” , 
1S.30 — d z ie n n ik  TV , 20.05 — 
n ie dz ie la  sportow a. 20.35 f i lm  
„T e x a s ”  USA od la t  16, 22.03
— „P rze d  kam erą  o aporcie.

(p rog ram  b e r liń s k i)

1# — a u dyc ja  d la  dzieci, U — 
sym fon ia  n r  97 C -d u r J. Hayd 
na, 12 — „P o ra d y  praktyczne 
d l»  fo toa m ato ró w ” . 12.10 — au 
d y c ja  d la  w si, 13.15 — tra n sm i
s ja  te  S zw e c ji zaw odów  n a r
c ia rsk ich , 14.45 — „P rz e k ró j ty  
godn ia” , 15 — w ido w isko  d la  
m łodz ieży, 16.20 — f i lm  rad*. 
, .Fa tim a” , 18 — aud. naukow a, 
18.55 — pozd ro w ie n ia  te le w iz ji 
dz ie c ięce j. 19 — koresponden
c ja  z M oskw y, 19.25 — „S ło w o  
o  s p o rc ie ", 19.30 — k ro n ik a ,
przegląd w ydarzeń. 20 — sztu
ka te le w izy jn a  „K o b ie ta  pod 
pręgierzem ” , 21.15 — spo rt na 
kon iec tyg od n ia , 21.35 — „O d 
w iedzam y A rm e n ię ” ,

P O N IE D Z IA Ł E K

10 — k ro n ik a , 10.25 — „W e so ły  
m agazyn f i lm o w y ” , u .25 — 
ap ort na kon iec tygodn ia , 11.45
— te s t. 13.15 — f i lm  „K om e d ian  
c i" ,  16 — dla  dz ie c i od la t  10
— „S p o tyka m y  się u pro f. 
F lim m ric h a ” , 18 — u n iw e rs y 
te t te le w iz y jn y  „C h em ia ” , 18.45 
om ów ien ie  pro g ram u, 18.55 — 
po zdro w ie n ia  te le w iz ji dz iec ię
ce j, 19 — spo rt i m uzyka , 19.25
— prognoza pogody, 19.30 —
k ro n ik a , przegląd w ydarzeń, 20
— d la  m iło śn ikó w  sta rych f i l 
m ów  „K o n c e r t”  z H a rry  Ł ie d t 
ke , 21.15 — „C za rn y  kan a ł” , 
31.35 — tran sm is ja  z m eczu ho 
kejow ego, osta tn ie  w iadom ości 
k ro n ik i.

W IAD O M O ŚC I. 7.30, 8.30, 12.05,
17, 21, 23.50.
SERW IS R Y B A C K I: 21.20. 
SZC ZEC IN : 10 — fe lie to n  J. M i 
cha lskiego, 10.15 _  „D o m , szko 
ła, d z ie c i" , 11 — n o ta tn ik  k u l
tu ra ln y , 11.20 — „R ozm ow a ze 
s łuch acza m i", 12.10 — m uzyka 
jazzowa, 12.30 — g ra  zespół 
„A lb a tro s ” , 12.50 — opow iada
n ie  „Je d n o o k i asd ikow iec” , 16 
— ..Lancet i  p ió ro ” , 20.30 — 
„P ija w k a ” .
W A R S Z A W A : 8.35 — „R a d io - 
p ro h le m y ” , 3.20 — fe lie to n  lite  
ra ck i. 10.30 — „M o skw a  z m e
lo d ią  i  piosenką słuchaczom  
po lsk im ” , 13.10 — „T e c h n ik a  i 
p ro b lem y” , 13,30 — aud. po
św ięconą dzie jom  PPR, 14.15— 
„ W  niedz ie lne popo łud n ie ” , 
15 — s łuchow isko „Ś lizg a w ka ” , 
16.?:, — kon ce rt cho p in ow sk i, 
17.15 — „K a p ryśn e  m elod ie” . 
17.30 — „Z g a d u j zgadu la” . 19— 
K lu b  KO — „ A l fa  nie wpadła 
na tro p ” , 29 — R ew ia piose
nek, 22.30 — ka rn aw a ło w a  re 
w ia  o rk ie s tr  i  ze po łów  tanecz 
nye hJ ‘

K IN A
T lJ R Ł N O W t

W ĘGORZYNO (Ś w ia tow id ) — 
„P rze d  nam i zak rę t”  — radź. 
G R YF IC E (Capito l) — „N ę d zn i 
cy ”  I I  ser. -  NRD 
G O LEN IÓ W  (W isła) — „M ilc z ą  
ce ś lad y ”  — poi.
G R Y F IN O  (G ry f) — „D ru g i 
cz iow iek ”  — poi.
NOW OGARD (Orzeł) — „D ro 
ga na zachód”  _  po i, 
B A R L IN E K  (S to lica) — „ K o 
niec d ro g i"  — bu lg . 
CHOSZCZNO (Znicz) — „D z iś  
w  nocy um rze m iasto”  — poi. 
DĘBN O (Przedw iośnie) — 
„D o m  w  d z ie ln icy  w illo w e j”  
CSRS
M a s z e w o  (P iast) — „D a m a  z 
P ieskiem ”  — radź.
M Y Ś L IB Ó R Z  (Słońce) _  „C z e i 
wt»ny a tra m e n t”  — węg. 
M IĘD ZYZD R O JE (S łow ian in) 
— „Tańcząca w iosna”  — radź. 
PY RZY CE (R obo tn ik) — „P rze  
e lw ko  bo gom " _  poi. 
PE ŁC ZYC E (Św it) -  „K o lo ro 
we pończochy”  — poi.
PŁO TY (Jedność) — „P ro te s tu  
Ją”  — radź.
ŁO BEZ (Rega) — „Tow arzysze 
b ro n !"  — f r .
L i p i a n y  (W iedza) — „Szczę
ściarz A n to n i”  — poi.
K A M teN  (F regata) _  „Rzeczy 
w ls tość" poi.

KTOREM
„ M IŁ O Ś N IC Y -  ROZ

PR ZY u l. W a rtys law a  na N ie -  
buszewie zn a jd u je  się ko lon ia  o~ 
gródków  dz ia łkow ych , k tó re j oz
dobą i  ch lubą  b y ła  d z ia łka  p an i 
E. P., w ie lk ie j m iło śn iczk i róż. 
M ia ła  ona ko lekc ję  p rzep ięknych  
róż o bezcennej d la  n ie j w a rtoś 
ci O negdaj do4k.nął ją  c ię żk i cios. 
W nocy z 16 na 17 bm. n ieznan i 
w anda le  w ta rg n ę li na dz ia łkę , 
w y k o p a li i  u k ra d li 107 k rzcw óto  
tych  szlachetnych k w ia tó w , a 
część zn iszczyli. P an i E. P.. k tó 
ra  hodow ała  i  p ie lęgnow a ła  je  
przez 7 la t p ro s i p rzyp a d ko w ych  
nabyw ców , by c h ro n il i te k w ia ty  
przed m rozem. Jednocześnie p ro 
si w szystk ich , k tó rz y  co k o lw ie k  
w ie d z ie lib y  o spraw cach k ra d z ie 
ży róż o pow iadom ien ie  m i l ic j i  
lu b  je j  sam ej pod adresem : Z. Pa 
cew icz, u l. R odziew iczó icny 2 
m. 6. f  (yes)

Bv góra

nie urorteiła mvszv...

„KASKADA 
za piąć 
dwunasta

„K A S K A D A ”  ju ż  d ym i, w i
d z ie liśm y  dym  unoszący się z 
kom ina . Czy to  znak, że do k u 
ch n i w esz li ju ż  gastronom ie }?  
—  p y ta m y  m gr Z. P Ę D Z IN - 
S K IE G O , d y re k to ra  SZG P ó ł
noc, k tó ry m  podlegać będzie 
„K a ska d a ” .

_—  N ie. jeszcze nie . m im o, ża 
n ie c ie rp liw ie  czekam y na ten  
dzień. U ru ch o m im y  lo k a l w  10 
d n i po p rze jęc iu  go od budo
w la n ych . K ie d y  to nastąpi???

— „K aska da”  m a być loka lem  
ty p u  varie tés, a w ięc ba rdz ie j 
roz ryw ko w ym  n iż  gastronom icz
nym . Jak w.ęc p rze dsta w ia ją  się 
p la ny  dzia ła lność: a rtys tyczne j?

—  N a w ią za liśm y  k o n ta k t z 
w a rsza w sk im  „P a g a rte m ”  i  na
szym  W o je w ó d zk im  Przedsię
b io rs tw e m  Im p re z  A rty s ty c z 
nych. Szkoda, że jesteśm y p ie r
w szym  tego typ u  kom b ina tem  
ro z ry w k o w y m  w  Polsce i  n ie  
m am y skąd czerpać dośw iad
czeń. Jedno je s t pewne. Będzie
m y  dążyć, aby poziom  w y s tę 
pów  s ta l na w yso k im  pozio
m ie, i  aby oprócz re w io w y c h  
a rtys tó w  k ra jo w y c h  w ys tę p o 
w a li ró w n ie ż  zagran iczn i.

■— Zaplecze „K a s k a d y ”  je s t 
ta k  dużo i  wyposażone w  no
woczesne m aszyny, że będz!e 
pracow ać n ie  ty lk o  na po trzeby  
w łasne. W  k i lk a  m iesięcy po 
u ru ch o m ie n iu , k ie d y  „K a ska d a ”  
s tan ie  ju ż  na nogi. ku ch n ia  d o 
s tarczać będzie p ó łfa b ry k a ty  do 
in n ych  re s ta u ra c ji. Od razu 
ruszy  ty lk o  w y tw ó rn ia  cu k ie r
n icza, w y p ie k a ją c a  dzienn ie  2,5 
tys . ciastek.

—  O ko ło  100, w  ty m  30 k e l
nerów . N ie m a l w szyscy są na
szym i p ra c o w n ik a m i, „w y g o s 
p o d a ro w a n ym i”  w  in n y c h  lo k a 
lach.

W praw dz ie  liczebn ie  personel 
„K a s k a d y ”  p ic z e n tu je  się dość 
pokaźne —  m am y je d n a k  w ą t

p liw ośc i. oczyw iście  w  opa rc iu  
o p ra k ty k ę , czy k w a lif ik a c je  
ty c h  lu d z i, zw łaszcza ku cha rzy , 
zadow olą konsum en tów  lo k a lu  
ka te g o rii ,,S”  —  ja k im  będzie 
„K a ska d a ” . (aż)

W Y D A W C A ! Szczecińskie W yd a w n ic tw o  Prasowe RSW „P R A S A ”  w  Szczecinie, R E D A K C JA  I A D M IN IS T R A C JA ! Szczecin, p l. H o łdu  P ruskiego 8; redaguje Ko leg ium .
TE LE FO N Y : cen tra la  430-21, s e k re ta ria t red. naczelnego *57-« ; zastępca red ak to ra  naczelnego 478-21; sekre tarz re d a k c ji 438-tl (wew n. 31); ae k re ta rla t techn iczny 428-33; dz ia ł m ie jsk i <82-33 
dz ia ł m orsk i «62-35; d z ia ł łączności *  c zy te ln ika m i 4*8-31; d z ia ł a p o rto w y  «T-7?; B iu ro  Ogłoszeń 344*14; red akc ja  po ranna po g. 6) 378-91: da lekop isy  425-14. PR E N U M E R A TA : zam ów ienia 
na prenum eratę In dyw idu a ln ą  p rz y jm u je  Przedsięb iorstw o Upowszechnian ia Praay i  K s ią żk i „R U C H ”  w Szezeenfle — kon to  PK O  N r X  131-7011« oraz w szystkie Urzędy Pocztowe i listonosze.

Szczecińskie Z a k ła d y  G raficzne t»-S



&  X W K K S  N R  1 F K Z *  X E . W O JS K A  P O L - SS| 
^  S K IE G O  W  C IĄ G U  D W Ó C H  D N I SPRZE- 
D A Ł A  50 T Y S . S Z T U K  A S P IR Y N Y  —  C A Ł Y  
SW Ó J K W A R T A L N Y  ZA P A S .

* 9. I .  —  124, 10. I .  —  115, 11. I .  —  105, 
12. I .  —  110, 13. I .  —  159, 14; I .  —  105, 

15. I .  —  182, 16. I .  —  240, 17. I .  —  300: T A K  
R O S Ł A  IL P S C  . ZA O H O R .O W AN  N A  G R YPĘ 
W  R E JO N IE  Ś R Ó D M IE Ś C IA  P O D L E G A JĄ C Y M  
P R Z Y C H O D N I N R  3.

^  DO G O D 7. U ,  M IM O , IŻ  N IE  M IE L I  D Y -  
^  Ż U R Ó W  P O T R A F IL I P R Z Y JM O W A Ć  W  
P R Z Y C H O D N IA C H  S Z C Z E C IŃ S C Y  L E K A R Z E

S ili
j f c  D L A  W IZ Y T  D O M O W Y C H  U R U C H O M IO -  
^  NO W ^ZĘ LK JE  R E Ę E R W Y  K A D R O W E . 
IL O S C  L E K A R Z Y  O D W IE D Z A JĄ C Y C H  C H O 
R Y C H  W  D O M A C H  . W Z R O S ŁA  O 4(50 PRO 
C E N T.

D W A  R A Z Y  D Z IE N N IE  D O S T A R C Z A N E  
^  S Ą  A P T E K O M  B R A K U J Ą C E  L E K I — P A - 
K O W A C Z K I, E K S P E D IE N C I. M A G A Z Y N IE 
R Z Y  I  K IE R O W C Y  P A D A J Ą  Z  NÓG. P R A 
C A  T R W A  B E Z  P R ZE R W Y  T A K Ż E  I  W  Ś W IĘ 
TO .

N k  25 PR O C Ę N T L E K A R Z Y  I  PERSO N ELU  
^  P O M O C N IC ZE G O  W Y D A R Ł A  L E C Z N IC 
T W U  G R Y P  As W IE L U  L E K A R Z Y , P IE L Ę G 
N IA R E K , R E JE S T R A T O R E K  P R A C U JE  M IM O  
P O S IA D A N IA  Z W O L N IE Ń  L E K A R S K IC H .

Z M O R Ą  L Ę K A - 
R ZY jes t b ra k  ta b li
czek z nazw am i u l i :  
i  spisów  lo k a to r
skich.

B Y W A Ł Y  i  tak ie  
przypadki. Chora sa
ma w  dom u  t  gorącz 
ka  pow yże j 39 stop
n i. Lekarze  s ta w a li 
wówczas przed ko
niecznością zapewnie  
n ia  chorem u opieki.

T Y S IĄ C E  recept, dz ies ią tk i tysięcy le
ków . T u  się n ie  w o ln o  pom y lić .— PR ZYJM UJEM Y 

dz ienn ie  — pow iedz ia ł 
nam  o rd yn a to r pedia t
rycznego oddz ia łu  za
kaźnego d r  med. Jerzy 
G e lber—siedem do dzie 
sięciu p rzyp ad ków  gry 
p y  p o w ik ła n e j. N ie są 
to  spec ja ln ie  c iężk ie  
p rzyp ad k i. W 1958 r o 
ku  podczas pa nd em ii 

g ry p y  a z ja tyck ie j s y tu 
ac ja  '  by ła  groźniejsza.

Na zd jęc iu  d r  GEL- 
BER bada m ałą  pac jen
tkę  w IZ B IE  PRZYJĘĆ.

K IE R O W N IC Y  p rzych o d n i dw o ją się i tro ją . Prócz 
czynności ad m in is tra cy jn ych , koo rdyn ow an ia  p ra 
cy powiększonego zespołu, po d ję li osobiste p rz y j
m ow an ie cho rych  1 chodzenie na w iz y ty  dom o-

Na zd ję c iu  d r  W ARGO z P rzychodn i n r  3 odpra 
w ia w te re n  m łodego leka rza .

{Z  kroniki
| o b y c z a jó w

i„Macocha“
f  W B A J K A C H  macochy są zaw - 
i  sze ’■‘iękne, lecz złe. K ocha ją  swo 
i  je  w łasne dzieci i  znęcają nad b ie  
i  d n y m i s ie ro tkam i. W  życ iu  cza- 
i  sem byw a  ta k  samo, a czasem 
i  inaczej.
i  15-le tn ia  Ewa K . o d ru g ie j żo^ 
}  n ie  swego o jca  n ie  m ó w i „m aco -
# cha” , stara się w  ogóle un ikać 
}  nazwy. M ó w i „o n a ” .
e — N ienaw idzę Jej — »w ie rzą
i  się przed re d a k c y jn y m  b iu r-  
i  k iem .
T — Dlaczego? Czy z ro b iła  c i eo l

złego?
i . Ewa n ie  p o tra f i dać k o n k re tn e j 
(i odpow iedz i. N ien aw idz i m acochy,
(i bo ta  zaję ła m ie jsce Jej zm arłe j
, m a tk i. Bo o jc ie c  s ta ł się „ in n y " ,

' bo „o n a ”  uważa, że je s t pie rw szą 
i 1 w  do m u, bo...
i ' Ewa na ty m  trzec im  „b o ”  zacina 
, i »ię 1 ju ż  n ic  n ie  doda je. N ap isała 
, do re d a k c ji prosząc o  pomoc, a le  

1 ta k  Jak i  te ra z  n ie  p o tra f iła  W liś  
i '  c ie pow iedzieć o ja k ą  pom oc cho 
i 1 dzi.
<’ E w a  m a 15 la t  ■— a „m aco^ 
i 1 cha”  o n iespe łna  d ru g ie  ty le  w ię -
< cej. W yg ląda  racze j na starszą
< ko leżankę sw ej pas ie rb icy. W  1 ’ dom u je s t jeszcze d w o je  m ło d - 
( szych dzieci.
' _  T o  też  są dzieci m ojego m ę
' '  ża — m ów i A n na K . — Są m ałe 
I ' i  *  n im i n ie  m am  ty le  k ło p o tu  
, i co z Ewą.

Potem  okazu je  się, że rodzona 
i 1 m a tka  E w y  ży je , lecz ro zw io d ła  
(' się z p ie rw szym  mężem 1 w y je -  
i 1 chała do innego m iasta. D z iec i 
i 1 zos taw iła  m ężow i, gdyż je j  d ru -  
i 1 g i m ąż n ie  zgodził się na ich w y -  1 ehow yw anie. E w ie  i  je j  rodzeń- 
i 1 s tw u o jc iec pow iedz ia ł, że m a t- (1 ka n ie  żyje . B y ły  jeszcze za m a- 1 łe, a b y  zrozum ieć co to  je s t roz- 
i 1 w ód i  d laczego m am usia od n ich  
i 1 odchodzi.
i 1 W  ro k  po rozw odzie  Tom asz 
i ' K .  ożen ił się i  A n n a  s ta ła  sią <1 „m acochą” . D z ies ięc io le tn ia  w ó w - 
( ' czas E w a od pierw szego dn ia  (1 p rz y ję ła  w ro g i stosunek do żony <1 o jca.
1 — W iem , łe  m n ie  nienaw idzi-**
( 1 m ów i „m a coch a ’*, _  S tara łam
, i się Ewę pozyskać. N ie zw ażałam
i na grym asy, p o m ija ła m  d robne

złoś liw ośc i, ale z każdym  rok ie m  
1 Jest gorzej. Już n ie ra z  na ty m
( ' tle  dochodziło pom iędzy m ną i
, i mężem do scysji. M aż uważa, że
i to  m oja  w ina  iż  n ie  zdoby łam
. dotychczas serca Jego c ó rk i.

Ten dw ugło« uzupe łn ia  Jeszcze 
(• t rz e c i głos sąsiadki, w iadom o bo* 
(»1 w iem . że „w ie dzą  sąsiedzi Jak k to  
., s iedz i".
' O p in ia sąsiadów je s t po s tron ie
' A n n y  K . P rzyzna ją , że dba o dzie 
( ' e i swego męża, po ślub ie  zrezygno 
,1 w a ła  na w e t z p ra cy  ab y  m óc za- 
k  ja ć  się n im i. A le  m a ją  jed no  za 

złe.
* — D laczego „posz ła na tro je
(» dzieci” ?

N a to  p y ta n ie  tru d n o  je s t od-<1 pow iedz ieć naw e t sam ej A nn ie ,1 ale życ ie  przecież n ie raz  s ta w ia
< przed nam i p y tan ia , na k tó re  n ie  
i 1 z n a jd u je m y  odpow iedz i.
1' A n n a  z rezygnow ała  ju ż  ze swo 1 ich  w y s iłk ó w . Teraz czeka ju ż  
1, ty lk o  na usam odzie ln ien ie  się 

E w y, k tó re  nastąpi po ukończe- 
| n i u przez n ią  szkoły zaw odow ej.
( ! M O ŻE  sytuac ję  można b y  w  pe 
, i w ie n  sposói^ złagodzić, gdyby 
, i Ewa do czasu ukończenia szko ły  
( i zam ieszkała w  in te rn a c ie  —  
, i ale Ewa n ie  chce o ty m  słyszeć. 
,i Powód te j odm ow y je s t jasny, 
,i leży ja k  na d ło n i. Ew a n ie  chc9 
,i us tąp ić  m ie jsca „macosze”  W o li 
,i żyć obok n ie j z n ienaw iśc ią  w  
i> sercu i  z c ichą nadzie ją , że to  
i ' ,,ta m ta ”  sobie pó jdzie .

W  M A Ł Y M  m ieszkanku p rzy  
i 1 u l. J a g ie llo ń sk ie j życie  n ie  bę- 
i 1 dz ie  p łyn ę ło  po różach. N ie  bę- 
i ' dzie  ła tw o  A n n ie  dzień po d n iu  
(' zdobyw ać serce E w y. T ru d n o  bd 
(' dzie i  Tom aszow i K ., od któ rego 1 oczekiw ać by należało na jw ię ce j 1 z rozum ien ia  i to le ra n c ji. A le  na j 
ł  tru d n ie j będzie Ew ie. Chyba, że 
|  pogodzi się z m yślą, że ty lk o  w 
{ bajce w szystk ie  m acochy są złe.


